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NOWY ROK SZKOLNY 
rokiem wielkich wydarzeń i zobowiązań
Uczeń w szkole Polski Ludowej 

bojownikiem w walce o postęp i pokój 
Przemówienie radiowe Min. Oświaty W. Jarosińskiego 

wygłoszone do młodzieży w dniu rozpoczęcia nauki
Zwracając się do przodowników nauki i pracy społecznej, ZMP-owców 

i harcerzy oraz uczniów wszystkich szkół, minister oświaty Witold Ja
rosiński powiedział m. in.:
„Cały nasz naród przeżył tego lata j 

wielkiej wagi wydarzenia historycz- , 
ne, o których uczyć się będziecie w ' 
szkołach nie tylko wy, ale wszystkie . 
następne pokolenia. Tego lata, 22 
lipca, uchwalona została Konstytu- , 
cja, Wielka Karta wolności naszego . 
narodu, Wielka Karta praw i zdoby
czy ludu pracującego, który w wie
kowej walce z wyzyskiem i krzywdą 
odniósł decydujące zwycięstwo. Oj
czyzna nasza jest ojczyzną ludu pra
cującego miast i wsi, a praca w niej 
prawem, obowiązkiem i sprawą ho
noru każdego obywatela.

Nie jest przypadkiem, że właś
nie w dniu uchwalenia Konstytu
cji odbyły się największe uroczy
stości Zlotu Młodych Przodowni
ków Budowniczych Polski Ludo
wej. Delegaci wasi w swoim i wa
szym imieniu złożyli ślubowanie 
„na testament wielkich patriotów 
1 rewolucjonistów, na Konstytu
cję", że będziecie „pomnażać bo
gactwa narodu, pracą i nauką" 1 
„ofiarnie służyć sprawie rozkwitu 
i świetności Polskiej Rzeczypospo
litej Ludowej". 
Rozumiecie teraz, że rok ten jest 

niezwykłym rokiem szkolnym. Ro
kiem wielkich wydarzeń i wielkich 
zobowiązań. Być uczniem w szkole 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej - 
to być żołnierzem .wielomilionowej 
armii walczącej o pokój na całym 
świecie, to być bojownikiem postępu 
i człowiekiem rzetelnej pracy, to 
umieć w każdej chwili i na każdym 
miejscu zachować się tak, by wasza 
organizacja, wasza szkoła były z was 
dumne, by rodzice, nauczyciele i ko
ledzy obdarzali was zaufaniem, by 
cały kraj cieszył się, że rośniecie i 
dojrzewacie z każdym dniem, by 
Rząd i Partia, które otaczają was 
opieką i troską były pewne, że oto 
rośnie młode pokolenie budowni
czych nowego ustroju, twórców i rea 
lizatorów wspaniałej wizji Polski 
Socjalistycznej.

Uczcie się pokonywać codzienne 
trudności, uczcie się zwyciężać w ma 
łych potyczkach, by móc odnosić 
wielkie zwycięstwa. Uczcie się i 
sprawdzać i hartować w codziennym 
życiu, w codziennej pracy, męstwo 
1 siłę, wielkość i trwałość waszych 
uczuć patriotycznych. Zdobywajcie 
wiedzę z uporem i zawziętością, wy
trwale i cierpliwie. Nie tylko dlate
go, że czekają was z końcem roku 
egzaminy, ale dlatego, że wiedza, że 
nauka jest konieczna, by wypełnić 
zadania stojące przed waszym poko
leniem.

Żyjecie w wolnym kraju, w któ
rym władzę ma lud pracujący, żyje
cie w wieku wielkiego budownictwa, 
wysokiej techniki i zdumiewających 
wynalazków. U źródła ich leży zdo
bywana od wieków w walce z ciem
notą ,i przesądami — wiedza. Po
myślcie, czy można byłoby zbudo
wać MDM, Żerań, Wierzbicę i Nową 
Hutę, gdyby ich budowniczowie nie 
opanowali wiedzy i techniki?

Pomyślcie o wielu milionach ro
botników, chłopów, nauczycieli, in
żynierów, artystów, których codzien
ny trud składa się na wielkość i siłę 
naszej Ojczyzny. Pomyślcie o lu
dziach Związku Radzieckiego, którzy 
wznoszą największe na świecie bu
dowle, tworzą nowe morza, za
wracają biegi rzek, przeobrażają 
przyrodę.

Te wielkie, nieznane w historii 
ludzkości osiągnięcia, możliwe są w 
Związku Radzieckim dlatego, że jest 
on krajem zwycięskiego socjalizmu 
i najbardziej przodującej i postępo
wej w świecie nauki. Jest to kraj 
wspaniałej, bohaterskiej, gorąco mi
łującej swoją socjalistyczną Ojczyz
nę młodzieży. Na tej młodzieży, wy
chowanej w myśl wskazań Lenina 1 
Stalina, musicie się wzorować i z 
niej brać przykład.

Musicie zdobywać wiedzę w co
dziennej pracy, osiągać jak najlep
sze wyniki w szkole — oto podsta
wowe wasze zadanie. Osiągnąć to 
możecie, jeżeli będziecie pilnie wy
korzystywać każdą lekcję, wypeł
niać dokładnie zlecenia waszych 
nauczycieli, odrabiać sumiennie każ
de zadanie, jeżeli będziecie prze
strzegać surowo dyscypliny szkolnej, 
rozwijać i pogłębiać życie koleżeń
skie w organizacji ZMP-owskiej, 
harcerskiej, w kółkach uczniowskich, 
jeżeli będziecie pomagać sobie wza
jemnie i uporczywie zwalczać wszel
kie napotykane przeszkody.

Na was, na waszą pracę, wiedzę i 
zapał liczy Ojczyzna. Na waszą sła
bość, lenistwo, niedbalstwo — czyha 
wróg, który chciałby osłabić siły na
szego narodu i zahamować jego roz
wój.

Bądźcie więc czujni wobec prób 
oddziaływania wroga. Zwalczajcie 
wszelkie objawy niegodnego zacho
wania się i postępowania, tępcie nie
róbstwo i brak dyscypliny.

U progu nowego okresu pracy 
życzę wam, byście godnie. wypeł
nili wasze Ślubowanie Zlotowe, 
byście osiągnęli najlepsze wyniki,

NA STRONIE 4 
przemówienie 
prof. ST. KULCZYŃSKIEGO 
wiceprezesa Rady Naczelnej SD 
oraz 
ks. Dr. E. DĄBROWSKIEGO 
wygłoszone na ogólnopolskiej 
Konferencji Frontu Narodowego

Konferencje 
obrońców pokoju w Indiach

Agencja TASS podaje z Delhi: W sto- 
_w___ .. licy stanu Madras rozpoczęła się knnfe-
żvcze wam, by wasi rodzice, wasze I rencja obrońców pokoju tego stanu

1 ł nnin DnkVo hvr Delegaci na konferencję uchwalili jednoszkoły, aby cała Polska mogła oyc | my^lnie rezolucję, potępiającą ostro 
Z was dumna. zbrodnicze działania imperialistów.

Wielki Front Narodowy
Powołanie Ogólnopolskiego Korni-1 

tetu Wyborczego Frontu Narodowe- | 
go i powstające w całym kraju te
renowe Komitety Frontu Narodowe- I 
go Wyborów do Sejmu Polskiej Rze
czypospolitej Ludowej, jednoczące w 
swych szeregach wszystkie partie i 
stronnictwa polityczne, wszystkie 
masowe organizacje zawodowe, spo
łeczne, kobiece, młodzieżowe, spół
dzielcze, jednoczące ludzi partyj
nych i bezpartyjnych, działaczy spo
łecznych różnych środowisk, ludzi 
różnych przekonań i wierzeń, jedno
czące wszystkie żywe siły narodu, 
wszystkich patriotów — są nowym 
dużym zwycięstwem narodu polskie
go, zwycięstwem jego jedności w o- 
bliczu sytuacji t łędzynarodowej i 
w obliczu tych * ielkich zadań, jakie 
stoją przed naiudem polskim, reali
zującym wielkie zadania Planu Sze
ścioletniego, budującym ustrój spra
wiedliwości społecznej.

Dzięki jedności w działaniu naj
szerszych mas ludowych mamy wiel
kie osiągnięcia w okresie 8 lat nie
podległości, odzyskanej wskutek i kich zadań Frontu Narodowego^ 

nad ciemnymi siłami hitlerowskiego zydent Bolesław Bierut: 
faszyzmu.

Dzięki tej jedności, osiągniętej po 
i zwalczeniu wstecznych sil rodzimej 

reakcji inspirowanej przez zagra- 
■ nicznych imperialistów i podżegaczy 

wojennych, pogłębiamy naszą przy
jaźń i sojusz z przodującą na świe
cie siłą pokoju,. postępu i demokra
cji _ Związkiem Radzieckim, mamy 
przyjazne stosunki ze wszystkimi 

z sąsiadami, ’ z Niemiecką Republiką — ..
Demokratyczną, uznającą granice na j Cą technicznie i jedną z najsilniej

Znitka cen 
na Węgrzech

BUDAPESZT (PAP). M nisterstwo Han
dlu Wewnętrznego w gie- ogłosiło tz ■ 
dniem 1 września n-- terenie <ra- 
ju obniżone zostaną ceny bulek 1 maka
ronów o 18—30 proc.

stanowiącą zaporę przeciwko zapę- ------ - -
dom agresywnym odwetowców boń- i aby z kraju na ^wpoł rolniczego, w 
skich, za plecami których stoją ame- | ’ ' 
rykańscy imperialiści.

Dzięki jedności mas ludowych ma
my wielkie osiągnięcia na polu roz
woju życia gospodarczego i kultural
nego Polski, dzięki tej jedności ma
my wielką kartę narodu — Konsty
tucję Polskiej Rzeczypospolitej Lu
dowej, która utrwala dotychczasowe 
zdobycze i ułatwia nowe sukcesy w 
budowie ustroju sprawiedliwości 
społecznej, budowie lepszego jutra 
Polski.

Dziś dzięki tej jedności, dzięki 
i powstaniu jednolitego wyborczego 
| Frontu Narodowego, cały naród god- 
1 nie przystąpi do wypełnienia swych 
; praw i obowiązków obywatelskich 
| w dużej doniosłości akcie politycz
nym jakim będą wybory do Sejmu 

; Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, 
| powołując na posłów swych najlep- 
i szych, najofiarniejszych, najuczciw- 
! szych, najrozumniejszych przedsta
wicieli dla dalszej realizacji wiel- 

o 
zwycięstwa Związku Radzieckiego którym mówił na VII Plenum Pre- 

...Zjednoczyć wszystkie siły, na
dać im świadomy, planowy kieru
nek i podnieść zacofany do nieda
wna byt materialny i siły wytwór
cze społeczeństwa na najwyższy po
ziom. jaki może osiągnąć wolny, 
wyzwolony naród, zjednoczyć wszy
stkie siły narodu, aby w czasie jak 
najkrótszym przebudować gospodar-

— _____ kę Polski z zacofanej, jednej z naj-
asiadami,' z Niemiecką Republiką słabszych w Europie — w przodują-

•_ — ma Za aL ^1 awm IA ’ ia.Imo V nO1t)lnlP|-

Odrze i” Nysie' za granicę pokoju i I szych w Europie.

Dziś w numerze:
NA STRONIE 3 
przemówienie radiowe 
Premiera CYRANKIEWICZA

ia Frontu Narodowego

W dniu 30 sierpnia br. to Warszawie oaoyta się opotnopuws«.u re
ferencja Frontu Narodowego w sprawie kampanii wyborczej do Sej
mu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej. ,

Na zdjęciu: Prezydium Konferencji. (Foto — CAF)

Dnia 1 września, w 70 rocznicę 
powstania partii „Proletariat", na 
stokach Cytadeli — w miejscu, gdzie 
najlepsi synowie Ojczyzny zginęli za 
sprawę wyzwolenia społecznego i na
rodowego ludu polskiego — społe
czeństwo stolicy złożyło hołd boha
terom.

Na uroczystość przybył Prezydent 
Rzeczypospolitej Bolesław Bierut.
Prezydent przyjął raport od dowód- 

Irnmnanii honorowe! WP.

W 70 rocznicę powstania „Proletariatu” 

Stolica złożyła hołd bojownikom 
o wyzwolenie narodowe i społeczne ludu polskiego 

strzeliwano najlepszych synów ojczy
zny zamienione zostały w pomnik- 
-mauzoleum.

Wzdłuż schodów, wiodących do 
bramy straceń ustawiły się setki 
delegacji załóg robotniczych ze 
sztandarami i wieńcami. 25-ty- 
sięczne rzesze ludności zgromadziły 
się u podnóża stoków cytadeli.

Przy widniejącej na murze za 
bramą straceń tablicy pamiątkowej 
ku czci bojowników o wolność oraz 
przy obelisku wznoszącym się na 

i, gdzie stała szubienica, na 

z okazji święta narodowego 
Mamskiej Republiki Demokr.

Do
Towarzysza Ho Chi Minh
Prezydenta vietnamskiej Republiki
Demokratycznej

Z okazji święta narodowego Vietnam
skiej Republiki Demokratycznej przesy
łam Wam, Towarzyszu Prezydencie, oraz ___ ____ =--------
narodowi vietnamskiemu serdeczne po-I ,7Ubienica j drzewo pod którym roz- 
zdrowienia w imieniu narodu polskiego 
i swoim własnym.

Życzę bohaterskiemu narodowi viet
namskiemu rychłego, całkowitego zwy
cięstwa w walce o wolność i niepodle
głość Vietnamu. BOLESŁAW BIERUT

cy kompanii honorowej WP.
Obecni byli członkowie Biura _'o- 

lityczneg© KC PZPR, członkowie Ra-! pito - 
dy Państwa, członkowie Rządu z Pre- miejscu, . ,
mierem Józefem Cyrankiewiczem na i której jaboręy 
czele, przedstawiciele stronnictw po- “
litycznych, Wojska Polskiego i orga
nizacji społecznych.

Brama straceń, miejsce gdzie stała

Uroczyście i radośnie 
rozpoczęła młodzież 
nowy rok szkolny 1952 53

1 września br. około 4 milionów 100 
tys. uczniów szkól ogólnokształcących 1 
zawodowych w miastach i na wsiach 
całego Kraju rozpoczęto uroczyście i 
ractośnie nowy rok szkolny 1952-53. Mło
dzież przystąpiła do pracy pod hasłem 
wzmożenia walki o lepsze wyniki na
uczania 1 wychowania, o pełna, reali
zacje ślubowania złożonego na Zlocie 
Młodych Przodowników — Budowni
czych Polski Ludowej przez najlep
szych jej przedstawicieli.

Na tradycyjnych uroczystościach 
w szkołach uczniowie szkól ogólno
kształcących wysłuchali radiowego 
przemówienia ministra oświaty Wi
tolda Jarosińskiego, zaś młodzież 
szkół zawodowych radiowego przemó
wienia prezesa Centralnego Urzędu 
Szkolenia Zawodowego Janusza Za
rzyckiego. (Skrót obydwu przemówień 
podajemy osobno).
We wszystkich szkołach serdecznie i 

gorąco witano dzieci przekraczające po 
raz pierwszy progi szkolne w roku u- 
chwalenia Konstytucji Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej.

*
DoTowarzysza Hoang Minh Glam 
Ministra Spraw Zagranicznych 
Vietnemskiej Republiki Demokra
tycznej

W dniu święta narodowego Vietnam- 
skiej Republiki Demokratycznej proszę 
Was o przj*|ęcie mych serdecznych ży
czeń dalszej owocnej pracy dla ostatecz
nego wyzwolenia narodu vietnamskiego 
i dla sprawy pokoju na całym świecie.

DR STANISŁAW SKRZESZEWSKI

Zjednoczyć wszystkie siły narodu,

walk o sprawiedliwość społeczną — 
wartę honorową pełnią członkowie 
SDKPiL, młodzież ZMP-owska i żoł
nierze Wojska Polskiego.

Do zgromadzonych tłumów prze 
mawia członek Biura Polityczne
go KC PZPR, członek Rady Pań
stwa prezes Zarządu Głównego 
Związku Bojowników o Wolność i 
Demokrację — Franciszek Jóź- 
wiak.

Przemówienie wywołuje gorący 
oddźwięk słuchaczy.

Następuje uroczysty moment: 
Prezydent Rzeczypospolitej Bolesław 
Bierut dokonuje odsłonięcia tablicy 
ku czci bojowników wolności. Roz
brzmiewają salwy honorowe.

Płyną dźwięki „Międzynarodówki". 
Pierwszy wieniec składa pod tablicą 
Prezydent Bolesław Bierut.

W imieniu KC PZPR składają wie
niec, Sekretarz Komitetu Centralne
go Roman Zambrowski, Edward O- 
chab i Władysław Dworakowski.' w 
imieniu rządu — Premier Józef Cy
rankiewicz oraz ministrowie: Kazi
mierz Mijał i Julian Tokarski, w 
imieniu Wojska Polskiego — wice
ministrowie Obrony Narodowej: 
Szef Sztabu Generalnego WP gen. 
broni Władysław Korczyc i Szef 
Głównego Zarządu Politycznego WP 
gen. brygady Marian Naszkowski, 
wieniec od ZSL — wiceprezesi NKW 
ZSL Wincenty Baranowski, Czesław 
Wycech oraz członek Prezydium 
NKW ZSL Wacław Schayer, wieniec 
od SD — Przewodniczący Prezydium 
Rady Naczelnej Jan Rabanowski, za
stępca Sekretarza Generalnego SD — 
Zygmunt Moskwa i członek Sekreta
riatu Generalnego Stronnictwa — 
Tadeusz Gout, wieniec od CRZZ — 
Przewodniczący CRZZ — Wiktor 
Kłosiewicz i sekretarze CRZZ Irena 
Piwowarska, Marian Czerwiński i 
Stanisław Kowalczyk.

Po uroczystości tysięczne rzesze 
przybyły dla oddania hołdu boha
terom walk wyzwoleńczych, sta
rzy i młodzi robotnicy, robotnice z 
dziećmi, pracujący inteligenci — 
wszyscy ze czcią oglądają drogie 
każdemu Polakowi pamiątki.

którym ziemia dawała i jeszcze da- j 
je niestety bardzo niskie urodzaje < 
(nie dlatego, że jest zla, ale dlatego, j 
że jest uprawiana w sposób prymi- , 
tywny), uczynić kraj wysoko uprze- ; 
mysłowiony, kraj żelaza, betonu i 
stali, kraj maszyn i elektryczności, 1 
kraj wysokiej techniki zarówno w 
przemyśle, jak i w rolnictwie, kraj 
korzystający w’ pełni ze swych ukry
tych dotąd i słabo wykorzystanych, 
ale bezspornie wielkich bogactw na
turalnych, kraj jednolity gospodar
czo i kulturalnie, kraj wielkiej me
talurgii i wielkiej chemii, kraj że
glugi morskiej i portów światowych, 
kraj wysokich urodzajów i wyso
kiej kultury.

Zadania te mobilizują również in
teligencję pracującą i rzemiosło, 
które stanowią bazę społeczną Stron
nictwa Demokratycznego. Jak po
wiedział na ogólnokrajowej konfe
rencji wyborczej Frontu Narodowe
go wiceprzewodniczący Rady Na
czelnej Stronnictwa Demokratycz
nego prof. Stanisław Kulczyński:

...Zarówno inteligencja, jak i dro
bnomieszczaństwo, dwie podstawo
we bazy działalności politycznej, or
ganizacyjnej i wychowawczej Stron
nictwa Demokratycznego zaintereso
wane są żywotnie w pełnej realiza-

, cji programu Frontu Narodowego, 
i Program walki o pokój, o umocnie
nie Państwa Ludowego, realizację 
Planu Sześcioletniego, jest wspól-

| nym programem działania i jako 
wspólny program działania winien 
stać się wspólnym programem wy-

I borczym całego narodu. (dws)

4 metalowców
wykonało już zadania

Do awangardy polskich metalow
ców, którzy zrealizowali zwycięsko 
zadania przypadające na nich we
dług obowiązujących norm na okres 
6 lat. włączyło się ostatnio dal
szych czterech robotników — meta
lowców z chorzowskiej wytwórni 
konstrukcji stalowych ,,Konstal“ — 
Józef Kopyciok, Henryk Osadnik, 
Jan Sikora i Franciszek Kaczmar
czyk. Zwiększyli oni liczbę realiza
torów 6 norm rocznych w „Konsta- 
lu“.
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.“•*?*?* ’‘adHecki łakub Malik demaskuje 
r. zm/. „rfotfolhowe propozyc/e" mocarstw lachodnich 

Propozycje Związku Radzieckiego 
w sprawie redukcji sil zbrojnych 5 mocarstw

Każda szkoła zawodowa

i bezwzględnego zakazu broni atomowej 
zmierzają do utrwalenia pokoju

Rozbrojeniowej ONZ wygłosi.

Delegacja Stanów Zjednoczonych — 
powiedział Malik — złożyła w imieniu 
trzech mocarstw zachodnich — „propo
zycje dodatkowe" do poprzednich pro
pozycji trzech mocarstw w sprawie u- 
stanowienia „maksymalnego poziomu" 
stanu liczebnego sił zbrojnych.

Delegacja radziecka krytykując te 
„propozycje trzech" wykazała m. In., że 
nie dają one odpowiedzi na pytanie w 
jakim stopniu siły zbrojne Stanów Zjed
noczonych, Anglii j Francji mają być 
zt edukowane. Poza tym „propozycje 
trzech nie przewidują natychmiasto
wego zakazu broni atomowej, ani usta
nowienia ścisłej międzynarodowej kon
troli nad przestrzeganiem tego zakazu.

Jest więc rzeczą Jasną, że celem „pro
pozycji trzech" jest nie rozbrojenie, lecz 
usankcjonowanie wyścigu zbrojeń, usan. 
klonowanie dalszej produkcji bomb a- 
tomowych i tworzenia zapasów tych 
bomb. Gadaniną na temat „maksymalne 
go poziomu" zbrojeń delegacje trzech 
mocarstw usiłują odwrócić uwagę Ko
misji Rozbrojeniowej ONZ od istot- 

eh celów i zadań, stojących przed nia 
w dziedzinie redukcji sił zbrojnych i 
wprowadzenia bezwzględnego zakazu 
broni atomowej.

Obecnie — powiedział J. Malik — de
legacje mocarstw zachodnich wniosły 
..dodatkowe propozycje:-, przvznajac 
tym samym, że krytyka poprzednich 
propozycji ze strony delegacji radziec- 
K'ej była słuszna. Jednakże te .dodat- 
kowe propozycje" nie wnoszą nic no- 

„dodatkowych propozy
cjach delegacje mocarstw zachodnich 
uchylają się nadal od przyjęcia wnio. 
skow Związku Radzieckiego w sprawie 
natychmiastowej redukcji o 1/3 sił zbroj
nych I zbrojeń pięciu wielkich mocarstw, 
w ..dodatkowych propozycjach" mocar- 
stwa zachodnie wysuwają projekt przeka 
zania sprawy „poziomu" sił zbrojnych do 
rozpatrzenia najpierw konferencji pięciu 
mocarstw, a następnie tzw. regionalnym 
Konferencjom z udziałem przedstawi- 

Panstw deponujących znacznym! 
siłami zbrojnymi w poszczególnych cześ 
ciach świata.

Ruch stachanowski 
wielką silą współzawodnictwa 
socjalistycznego

31 sierpnia minęło 17 lat od dnia 
zapoczątkowania w Związku Ra
dzieckim ruchu stachanowskiego. W 
związku z tą rocznicą na łamach 
dziennika „Trud" ukazał się artykuł 
L. Łazarewa pt. „Wielka siła współ
zawodnictwa socjalistycznego".

Ruch stachanowski — pisze Łaza- 
rew — jest wyższym etapem współ
zawodnictwa socjalistycznego. Naro
dzony w kopalniach Zagłębia Do
nieckiego szybko rozprzestrzenił się 
po całym kraju. Józef Stalin, prze
mawiając na I Wszechzwiązkowej 
Naradzie Stachanowców, poddał 
głębokiej analizie źródła ruchu sta
chanowskiego, określił jego znacze
nie historyczne oraz wskazał na je
go głęboką istotę rewolucyjną.

Praktyka każdego przedsiębior
stwa radzieckiego daje dostatecz
ną ilość przykładów rewolucyjnej 
istoty ruchu stachanowskiego. Sta
chanowcy są to ludzie, którzy do
skonale opanowali technikę, wy
kazują niewyczerpaną inicjatywę 
twórczą w celu udoskonalenia pro
dukcji. ’

Jest rzeczą jasną, że proponując tak 
przewlekłą piocedurę przedstawiciele 
trzech państw Zachodnich dążą do tego, 
aby odwlec na czas nieokreślony spra
wę redukcji sił zbrojnych wielkich mo
carstw. W istocie rzeczy przedstawiciele 
mocarstw zachodnich proponują taki sy
stem, przy którym „maksymalny po
ziom" zbrojeń będzie określany przez 
same zbrojące się państwa. Taki system 
jest przede wszystkim wygodny dla 
Stanów Zjednoczonych. Stany Z jedno-j 
czone rozporządzają bazami wojennymi 
we wszystkich częściach świata. ‘

Jest więc rzeczą jasną, że na wymie
nionych w projekcie „konferencjach re
gionalnych" Stany Zjednoczone będą 
dyktowały państwom, na obszarze któ
rych znajdują się te bazy, takie warunki 
i taki „poziom" zbrojeń, jakie będą od
powiadały amerykańskim kołom rządzą
cym.

Nie trudno zauważyć, że system „ma
ksymalnego poziomu" zbrojeń i „konfe
rencji regionalnych" jest bezpośrednio 
zapożyczony z osławionego paktu pół
nocno-atlantyckiego. W myśl postano
wień tego paktu, na różnych konferen
cjach regionalnych ustala się poziom 
zbrojeń dla każdego z uczestników tego 
agresywnego bloku. >

Nie ulega więc wątpliwości, że „pro
pozycje trzech mocarstw" tak samo 
jak „propozycje dodatkowe" nie mają 
nic wspólnego z zadaniami stojącymi 
przed Komisją Rozbrojeniową ONZ, 
która powinna dążyć do powzięcia 
konkretnych uchwał w sprawie rze
czywistej redukcji sił zbrojnych i w 
sprawie zakazu broni atomowej. 
Delegacja amerykańska wysuwa pro

jekt zwoływania „konferencji regional
nych" również dlatego, że Stany Zjed
noczone nie chcą dopuścić przedstawicie
li Chińskiej Republiki Ludowej do u- 
działu w dyskusji w ONZ nad tak waż- 
niTm i_zagadnieniem, -1ak sPrawa redukcji 
sił zbrojnych i sprawa zakazu broni a- 
tomowej. Tymczasem jest rzeczą jasną, 
ze bez udziału przedstawicieli Chiń
skiej Republiki Ludowej w dyskusji w 
Komisji Rozbrojeniowej ONZ sprawa re
dukcji sił zbrojnych i sprawa zakazu 
brom atomowej nie będą mogły być 
skutecznie rozstrzygnięte.

Następnie delegat radziecki podkreślił 
że zamiast bezwzględnego i natychm a- 
stowego zakazu broni atomowej oraz u- 
stanowienia ścisłej kontroli nad prze- 
stizeganiem tego zakazu mocarstwa za
chodnie proponują w istocie rzeczy pa- 
nowanie monopoli amerykańskich nad 
produkcja energii atomowej na całym 
świecie, wskrzeszając tym samym osła
wiony „plan Barucha".

Jest rzeczą oczywistą — powiedział 
J. Malik — ze propozycje trzech mo- ! 
carstw czy to „zasadnicze", czy „dodat
kowe" nie mają nic wspólnego z żaka- : 
zem broni atomowej i z rzeczywista re- ' 
dukcją zbrojeń i sił zbrojnych.

Należy przy tym zaznaczyć — nowie ■ iał Mliii, ______ . RUDie

jeniowej ONZ spi-awy bezwzględnego 
zakazu używania broni bakteriologicz
nej, mocarstwa zachodnie nie dopuściły 
do omówienia tej sprawy przez komisję. 
Mimo, że konferencja towarzystw Czer
wonego Krzyża ogłosiła niedawno apel 
wzywający wszystkie państwa do podpi- 
sania 1 ratyfikowanie protokółu genew
skiego z 1925 roku, Stany Zjednoczone 
nie ratyfikowały dotychczas tego pro
tokółu zakazującego używania broni 
bakteriologicznej.

W zakończeniu Jakub Malik stwier
dził, że tzw. „dodatkowe propozycje" 
trzech mocarstw nie wnoszą nic nowe
go i podkreślił, że tylko przyjęcie pro
pozycji ZSRR w sprawie redukcji o 1/3 
wszystkich sił zbrojnych pięciu wiel
kich mocarstw w ciągu jednego roku 
oraz w sprawie bezwzględnego zakazu 
broni atomowej 1 ustanowienia 
kontroli międzynarodowej nad 
strzeganiem tego zakazu zapewni 
nanie ważnych zadań, stojących 
Komisją Rozbrojeniową OŃZ.

ścisłej 
prze- 

wyko- 
przed

SZACHIŚCI ZSRR TRIUMFUJĄ
NA OLIMPIADZIE W HELSINKACH
W odbywającej się w Helsinkach olim

piadzie szachowej dokończono partio VII 
rundy, które przyniosły następujące wy
niki:

Gr. A: ZSRR — Finlandia 3,5:0,5, Ar
gentyna — Niemcy Zach. 2,5:1,5.

w gr. B: Polska przegrała z Anglią 1:3, 
a Izrael wygrał z Kubą 3:1.

W VIII rundzie rozgrywek Polska po
konała Kubę 2,5:1,5. Śliwa zremisował z 
Gonzalesem, Litmanowicz zremisował z 
Cobo, Tarnowski zremisował z Alema- 
nem, a Grynfeld wygrał z Ortego.

W ostatnim dniu olimpiady szachowej 
reprezentacja Polski pokonała Holandię 
w stosunku 2,5 : 1,5. Po tym zwycięstwie 
Polska zajęła w końcowej klasyfikacji 12 
miejsce. Pierwsze miejsce zdobyli zna
komicie szachiści ZSRR.

SKŁAD REPREZENTACJI POLSKI 
NA MECZ LEKKOATLETYCZNY

POLSKA — NRD
W dnlaeh 5, 6 1 7 września br. odbędzie 

się w czasie /mistrzostw lekkoatletycz
nych związkowych zrzeszeń sportowych, 
międzypaństwowe spotkanie lekkoatletycz 
ne Polska — NRD.

W spotkaniu tym, które rozegrane zo
stanie w Warszawie na stadionie Soójnt, 
Polska wystąpi w następującym składzie:

MĄ2CZYZNI:
MO m — Kiszka, Stawczyk, 200 m — 

Mach, Stawczyk; 400 m — Mach, Wer- 
bliński, 800 m — Potrzebowski, Korban, 
1300 m — Potrzebowski, Kiełczewski, 5000 
m — Graj, Krzyszkowiak, 89.900 m — 
Szwargot, Olesiński, 110 ppl. — Bugała, 
Kardaś, 400 ppl. — plewa, Puzio, 3000 ni 
z przeszkodami — Chromik, Krzyszko
wiak, rez. Kielas, 4X100 m — Kiszka 
Stawczyk, Buhl, Sucheński, rez Holajn 
4X400 m — Mach, Werbllński, Maćko-i 
wiak, Plewa, rez. Kasprzycki, skok w dal 
— Grabowski, Iwański, skok wzwyż —

dział Malik — że propozycje mocarstw Lewandowski, Fabrykowski, tyczka — 
zachodnich pomijają zupełnie milczeniem 1 ^azny, Janiszewski, rez. Krzesiński. trój- 
sprawe zakazu broni bakteriologicznei , "" WeinberS. Kowal, rez. Zdanowicz,
która jest jedną z najniebezpieczniei- 1 »!? ”, Krzyżanowski, Łomowski, rez^ 
szych dla ludzkości broni. Mimo ? Pogorzelski, dysk - *------------ - ■
delegacja radziecka wielokrotni .rez- Andrzejczal

---- v---- -7
szych dla ludzkości broni. „
delegacja radziecka wielokrotnie doma
gała się omówienia w Komisji Rozbro-

- Łomowski, Chojnac- 
rez. Andrzejczak, oszczep — Sidło 

Radztwonowicz, rez. Walczak, miot — 
Masłowski, Zieleniewski, rez. Rut

KOBIETY:
100 m — Ilwicka, Lerezakówna, 200 m — 

Szwajkowska, Mlnnicka, 800 m — Pestka 
Gryczka, rez. Żakowska, 80 m ppł. — 
Maciejakówna, Mlguła, rez. Janiszewska. 
4X100 m — Arndt, Szwajkowska, Minnlc- 
ka, Ilwicka, rez. Bocian, skok w dal — 
Duńska, Ilwicka, skok wzwyż — Herdów- 
na, Janiszewska, kula — Breeulanka

Z Aten donosi Agenda France Krysińska rez. Serkis, dysk — Królików- 
Presse że w nied7ipl«a rann tu s*a» Wojnarowska, rez. Piecówna, oszczpp

woi™.] -c“~™'s“

»„j1™1- f“"j" n*""wn>' wy-i sSi™?a‘s«;?a"iuł Ducn. Zginęli: jeden oficer, czterech I Drużyna piłkarska Stali Naklo, uczest- 
podoficerów i trzech marynarzy ' nlc73cs obecnie w finatowveb rozgrw.v- 
Kllk.asie.Ht osób odniosło „ny. '•

Kilkadziesiąt ofiar 
eksplozji w arsenale 
marynarki greckiej

— Pozwolę jednak sobie uprzedzić panów, — powiedział 
uprzejmie — że narażacie mnie na dość znaczne straty ma
terialne, gdyż nie zdążę już na pociąg!

Człowiek, siedzący obok kierowcy z zainteresowaniem 
przypatrywał się wybiegającej mu naprzeciw jezdni. Nie 
odwracając się nawet, rzucił:

— Niech pan da spokój, panie Bońeza, na rozmowę przyj
dzie czas później!

Nazwany Bończą drgnął, ale opanował się momentalnie.
— Jeszcze raz powtarzam, że to omyłka! Nie nazywam się 

Bońeza. Moje nazwisko brzmi...
— Motylewski! — dokończył tamten — Pułkownik Jan 

Motylewski, pseudonim Bońeza, wszystko się więc zgadza.
Wąskie wargi Bończy skurczyły się nerwowo, szczęka 

opadła. Nie odpowiedział.
Zielona „Skoda" gnała ulicami Warszawy, mijają® oświe

tlone reflektorami szkielety rusztowań, na których — mimo 
spóźnionej pory — rozlegał się metaliczny dźwięk murar
skich kielni.

JERZY SZELIGA

3 •
Stojący na biurku telefon zaterkotał nagłe i przenikliwie. 

Drobna urzędniczka w rogowych okularach sięgnęła po 
słuchawkę.

— To do was, kolego Szczurek!
Podała słuchawkę siedzącemu naprzeciw niej mężczyźnie. 

Wziął ją bez pośpiechu.
— Hallo. Centrala Handlowa Przemysłu Elektrotech

nicznego, Szczurek przy aparacie! Kto mówi?
Z oddali dobiegło:
— To ja, Norbert. Chciałbym się z wami zobaczyć. Mo

żecie wyjść na parę minut?
Edwin Szczurek skrzywił się z niechęcią. Kątem oka po

chwycił ciekawe spojrzenie urzędniczki.
— Coś pilnego?

mocną pozycją walki o pokoi i socjalizm
Skrót przemówienia radiowego Prezesa CUSZ do młodzieży

Witając i pozdrawiając serdecznie młodzież szkół zawodowych w dniu rozpoczę
cia nowego roku szkolnego 1952/53, prezes CUSZ — Janusz Zarzycki powiedział m. 
in.: • ł

„Szczególnie serdecznie pozdrawiam tych, którzy dzisiaj po raz pierwszy prze
kroczyli progi naszych szkół, po raz pierwszy wezmą do ręki narzędzia i staną 
przy warsztatach, tych którzy przyszli do nas z miasteczka i wsi, ihy przez 
szkołę zawodową przejść w szeregi klasy robotniczej, przodującej i bohaterskiej 
klasy naszego narodu. Witam was, dziewczęta i chłopcy, którzy chcecie swą v 
cą przyczynić się do tego, aby w naszej Ojczyźnie było jzizzzi 
piękniej i jeszcze lepiej wszystkim ludziom pracy.

Nasz kraj jest mocnym ogniwem fron
tu pokoju, a więc naszym zadaniem w 
walce o pokój jest wzmacniać siłę Pol
ski.

Wzmacniać siłę Polski, to znaczy wy
konywać Plan 6-letni, to znaczy produ
kować więcej węgla, więcej stali, wię
cej maszyn. Więcej i lepiej produkować. 
Szybciej budować.

Naród nasz stworzył potężny oręż, 
który przyspieszy wykonanie tych za
dań i utrwali zdobycze ludu pracują
cego, wasze zdobycze, waszych ojców, 
matek i braci — stworzył Konstytucję 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej.

W każdym dniu rozpoczynającego się 
dzisiaj nowego roku szkolnego będziemy 
lepiej i głębiej poznawali ten wielki i 
drogi nam wszystkim dokument.

Ci spośród was, którzy byli uczestni
kami Zlotu, którzy na Placu Zwycięstwa

. 'ra- 
jeszcze jaśniej, jeszcze

powtarzali rotę ślubo- 
w waszym imieniu zo- 

zobowiązania. z którycn

। do zwycięstwa 1 jest najpoważnleisiym 
kondydatem do zdobycia tytułu mistrzów 
skiego. w ub. niedzielę, Stal Nakło po
konała na własnym boisku Unię Włocła
wek w stosunku 4:2 (3:2). Mecz bvł żvwv’ 
i emocjonujący, a jedynie b. słaby sędzia 
dopuścił niepotrzebnie swoimi wadliwymi 
orzeczeniami do zbyt ostiej gry

W drugim spotkaniu o mistrzostwo kla
sy wojewódzkiej. Unia Inowrocław ncko- 
nala WKS Toruń w stosunku 4:2 (3:1).

TOWARZYSKIE MECZE PIŁKARSKIE
Stal Włocławek — Stal Toruń 4:4, Spój

nia Chojnice — Oldboye Chojnice 2:8 (1:5).

BOKS
Rozegrany we Włocławku towarzyski 

mecz bokserski pomiędzy drużynami Ko
lejarza Bydgoszczy 1 Włocławka przy
niósł zwycięstwo bydgoszczanom 11:9. 
Stoczone w ramach meczu walki przy
niosły następujące rozstrzygnięcia (na 
pierwszym miejscu Kolejarz Bvdgoszcz):

Pankwit wygrał z Kowalewskim, Ko
siński uległ Lewickiemu, Nitzler zwycię
żył Chmielewskiego, Niedźwiedzkt ' wy
grał walkę na skutek poddania się już w 
I rundzie Drużyńskiego, Fornalik uległ 
Mielczarskiemu, Ratajczak zremisował z 
Chmielewskim I, Nowak wygrał ze Skrze 
szewskim, Kraussę pizegrał w drugim 
starciu przez tko. z Krajewskim. Wagi 
półciężka i ciężka nie doszły ńo skutku, 
gdyż Kolejarz Włocławek nie posiadał 
zawodnika do wagi ciężkiej, natomiast 
zespół bydgoski nie wystawił zawodnika 
w wadze półciężkiej.

OWKS BYDGOSZCZ PRZEGRYWA 
Z LOKALNYMI RYWALAMI

Rzegrany w Bydgoszczy towarzyski 
mecz piłkarski pomiędzy Il-ligowymi dru 
żynami OWKS Bydgoszcz i reprezentacją 
miasta Bydgoszczy złożoną z zawodników 
Gwardii i Kolejarza zakończył się zasłu
żonym zwycięstwem reprezentacji 2:1 
(2:1). Bramki dla zwycięzców zdobyli: 
Nowak St. i Dołeck-i, dla pokonanych -aś 
Małkowski. Trudno przejść do porządku 
dziennego nad faktami, które miały miej
sce na murawie Letniego Stadionu Gwar
dii. Drużyna OWKS-u Bydgoszcz erala 
bowiem bezpardonowo, ostro, a w koń
cowej fazie meczu nawet brutalnie. Wy
nikiem ostrej gry wojskowych bvły dwie 
poważne kontuzje jakie odnieśli Nowak 
St. i Dółecki.

Na marginesie zawodów podkreślić na- 
leży również bardzo słabe prowadzenie 
zawodów prżez ob. Króla, który od po
czątku meczu nie umiał utrzymać drużyn 
w karbath.

Jako przedmecze rozegrano towarzyskie 
zawody siatkówki. W siatkówce meskipl 
OWKS pokonał reprezentację LZS-u woj 
bydgoskiego 2:0, a w siatkówce żeńskiej j 
Kolejarz Bydg. również pokonał repre
zentację LZS-u w stosunku 3:0. W przer
wie meczu piłkarskiego zawodnicy CSZ 
ZS Gwardia rozegrali między sobą 3 bie-

Całkowity dochód z Imprezv przezna- ! 
czono na ^odbudowę Warszawy.

ustami i sercem 
wania, zaciągnęli 
bowiązania 
musicie się wywiązać jak przystało na 
pokolenie Polski budującej socjalizm, to 
znaczy z całym poświęceniem i bez resz
ty, jak pokazała to światu bratnia mło
dzież bohaterskiego Komsomołu, z któ
rego nieustannie winniście brać przykład.

Prezydent Bolesław Bierut w swoim 
przemówieniu do uczestników Zlotu w 
dniu 22 Lipca wyraźnie wskazał wasze za
dania: „Walka o wiedzę, o najwydatniej
szą pracę, o prawdę, o pokój — jest to 
zarazem walka o wzrost sił naszego Pań
stwa, walka o jedność narodu i jego roz
kwit, walka o niepodległość i dobrobyt 
kraju".

A więc sprawa wyników nauki nie 
jest bynajmniej prywatną sprawą każ
dego z was. Jest to sprawa waszej służ
by Ojczyźnie i narodowi, waszego ślu
bowania na Konstytucję, sprawa wyko
nania zadań, które przed wami posta
wił Prezydent Bierut.

Na absolwentów szkół zawodowych 
czekają zakłady produkcyjne naszego 
rozwijającego się przemysłu, wielkie 
przedsiębiorstwa przemysłowe, wielkie 
budowle socjalizmu, nowe huty, kopalnie, 
nowe budujące się linie kolejowe, stocz
nie i budujące się robotnicze osiedla 
mieszkaniowe. Na was czekają wsie, na 
was czekają spółdzielnie produkcyjne i 
państwowe gospodarstwa rolne, na was 
i na wykonane i prowadzone przez was 
traktory i kombajny.

Jesteście koniecznie, niezbędnie potrze
bni dla wykonania zadań najbliższych 
lat Planu 6-letniego, ale konieczne jest 
żebyście do pracy przystąpili w pełni 
przygotowani i wyposażeni w te wszy
stkie umiejętności, które pozwolą wam 
opanować nowoczesną technikę, w jaką 
wyposażone są nasze nowe zakłady, któ
re pozwolą wam nie tylko osiągnąć obo
wiązujące dziś normy, ale je przełamy
wać, ustanawiać nowe, wyższe.

Hasłem nowego roku szkolnego jest: 
„każda szkoła zawodowa mocnym ko
lektywem walki o jak najlepsze wyni
ki nauczania i wychowania — każda 
szkoła zawodowa mocna pozycja walki 
o pokój i socjalizm".

W walce tej jesteśmy wszyscy razem: 
młodzież szkół zawodowych 1 nauczyciel
stwo. Dążyć będziemy do podniesienia i 
zaostrzenia wymagań w stosunku do sie
bie samych i własnej pracy, do lepszego 
i głębszego upolityczniania pracy codzien
nej, do ściślejszego wiązania teorii z 
praktyką, do wzmocnienia i usprawnienia 
kierownictwa pracą, do podniesienia dy
scypliny realizacji naszych .programów 
nauczania, traktując każdą godzinę lek
cyjną. każde zajęcie warsztatowe jako 
odpowiedzialne polityczne zadanie".

Kio zwyciężył
W KONKURSIE SPORTOWYM NR 23
Rozpisany ostatnio na łamach naszego 

pisma konkurs sportowy ra odgadnięcie 
wyniku spotkania piłkarskiego o mistrzo
stwo II Ligi pomiędzy Kolejarzem Byd
goszcz 1 Stalą Poznań wzbudził żywe za
interesowanie. Niestety większa część u- 
czestników typowała zwycięzcą meczu 
Kolejarza Bydgoszcz. Spotkało ich roz
czarowanie. podobnie jak 1 tvch wszyst
kich, którzy byli bezpośrednimi świad
kami niedzielnego pojedynku. Bezbłędny 
wynik meczu 1:2 (0:0). dla Stali Poznań 
odgadła tylko jedna osoba. Pozostałe na
grody przydzieliliśmy drogą losowania 
między te kupony, które posiadały pra
widłowy rezultat końcowy meczu.

A oto lista nagrodzonych osób: 1) J. 
Glura, Bydg., ul. Fornalskiej 106, 2) z. 
Stawiński, Bydg., Gołębią 53 m. 2 3)
Fr. Welmiński, Bydg., Grunwaldzka 170 
m. 4, 4) M. Kałamaja, Bydg., Śniadec
kich 4 m. 1, 5) Z. Zawadowski, Bvdg„ 
Czarnieckiego 8, 6) E. Koziński Bvdg 
Seminaryjna 12 m. 6. 7) Grembocki, 
Bydg.. Nową 8, 8) A. Rubczak. Bvdg, 
Gen. Stalina 8, 9) H. Dominiczak, Bydg 
Dolina 43 m. 4, 10) L. Kociński, Bydg., 
Koronowo, Garncarska 7.
Po odbiór nagród prosimy zgłosić się 

do Sekretariatu Redakcji ,,IKP“ Bydg 
141' ^'™'^iCzerwonei 20. w godzinach od

AKCJA HE1
— Tak. Nawet bardzo. Będę na wag czekał tam, gdzie 

zawsze! •
— W porządku*
Słuchawka spoczęła na widełkach.
— Psiakrew, chwili spokoju człowiekowi nie dadzą! Wie

cznie coś nowego!
Mała urzędniczka pracowicie wypełniała jakiś formularz. 

Nie przerywając pracy spytała:
— Wychodzicie?

Muszę! Jak by ktoś o mnie pytał, to za kwadrans 
wrócę!

Wstał z krzesła i szybko naciągnął płaszcz. Był wysoki, 
silnie zbudowany, jakby stworzony do sportowego garni
turu, który nosił. Miał 35 lat, ale wyglądał na starszego, 
postarzał go ciemny wąsik, ocieniający górną wargę.

Nacisnął kapelusz i wyszedł. Ze schodów zbiegł szybko. 
Czuł jakiś wewnętrzny niepokój. Nie potrafiłby jeszcze po
wiedzieć z jakiego powodu, aie instynktownie wyczuwał, 
że coś się stało.

Dzień był słoneczny i pogodny, tak, jak to poprzedniego 
wieczoru przewidywał dr. Górski. Szczurek zatrzymał prze
jeżdżającą taksówkę.

— Dworzec Główny!
Jadąc, usiłował odgadnąć przyczyny, jakie skłoniły Nor

berta do naznaczenia tego spotkania. Po chwili jednak dał

| s“i.wrSć"Ł";.wl,m - p,,"’ya"1 -«« 

। Hala dworcowa, jak zwykle, była gwarna i pełna. Przed 
kasaml C1;gnęły si? długie ogonki, ludzie śpieszyli się, 
P W ™egafony.zapowiadano odejście i przyjście pociągów.

W pobliżu kiosku z gazetami czekał niemłody już czło- 
Milł’nK> Wyszarzalei jesionce > w zniszczonym kapeluszu. 
Mzv NaS1^> fiieprzyjemną twarz i rozbiegane,, niespokojne 
Dsute ^hv d k Szczurka uśmiechnął się, pokazując po-

— Mówiłem wam tyle razy, - powiedział cicho Szczurek 
...ze., scie zaP°mnieli numer mojego biurowego telefonu1 
Mówiłem wam tyle razy, że pod ten numer możecie dzwonić 
jedynie w naprawdę wyjątkowych wypadkach!

Norbert szybko skinął głową.
— Właśnie! To jest taki wyjątkowy wypadek! — rozej

rzał się dokoła 1 pochylając się ku Szczurkowi szepnął- — 
Boncza aresztowany!

Ciemne wąsiki Szczurka zjeżyły się, nadając mu zdziwio
ny 1 jednocześnie zaniepokojony wygląd. Nie mogąc opano
wać się, powtórzył głośno:

— Bońeza? Kiedy?
Norbert skrzywił się niechętnie. Jego ruchliwe oczy 

przemknęły po twarzach kręcących się w pobliżu ludzi.
Ciiiszej... syknął — Zaraz wam wszystko opowiem. 

Ale nie tutaj...
Wolno przepychali się w stronę wyjścia. Gwar narastał, 

hala była pełna. Kiedy znaleźli się na ulicy — Norbert 
rzucił półgłosem: \

— Chodźcie w stronę Grójeckiej, pogadamy. Powinniście 
byc jednak bardziej ostrożni...

Przez kilka chwil szli w milczeniu. Szczurek zdążył się 
już uspokoić. Czekał.

— Kiedy to się stało? zapytał wreszcie. Człowiek o- pta
siej twarzy rozejrzał się na boki.
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Wrzesień 1939 nigdy nie powróci!

Cały naród polski skupiony
w Narodowym Froncie walki o Pokój i Plan 6-letni

W dniu 31 sierpnia br. Premier 
Józef Cyrankiewicz wygłosił 
mikrofonem Polskiego Radia 
pujące przemówienie:

Rodacy!
Gdy w rocznicę klęski 

nej i tak upokarzającej 
sień 1939 roku, wracamy 
tamtym dniom, nasuwają 
parcie dwa pytania;

Kta nas ku katastrofie ,. . 
i kto nas z jej odmętów uratował.

Odpowiedź na te pytania jest dla 
nas, dla narodu polskiego ważna nie 
tylko aby oceniać przeszłość. Jest 
ważna przede wszystkim dlatego, a- 
by jasno i słusznie kształtować swą 
przyszłość. Prawidłowa odpowiedź 
na te dwa pytania i umiejętność wy 
ciągnięcia z niej właściwych wnios
ków jest podstawowym warunkiem, 
by naród nabrał niezachwianej pew
ności, że już nigdy więcej nie po
wtórzy się wrzesień roku trzydzie
stego dziewiątego.

Na pytanie pierwsze — kto zawi
nił — naród polski znalazł odpo
wiedź już dawno. Znalazł ją już 
wtedy, gdy archiwa dyplomatyczne 
z owych czasów były jeszcze zam
knięte, gdy usta polityków i gene
rałów zasznurowane były zawodową 
dyskrecją. Dziś po latach trzynastu, 
większość dokumentów leży przed 
nami otwarta, a nieodparta chęć 
usprawiedliwienia się ze strony wi
nowajców tamtych klęsk sprawiła, 
że zapisali oni setki kartek własny
mi wyznaniami, które choć zabar
wione fałszem ~i kłamstwem ludzi 
poszukujących alibi, ujawniają 
mo woli autorów, rzeczywiste 
dla katastrofy.

Ale naród polski nie musiał 
kać na ten cały materiał dowodowy, 
by wiedzieć, kto był katastrofy przy 
ezyną i sprawcą. Potrafił w błyska
wicznym tempie dojść do sedna 
sprawy pod gradem bomb 1 poci
sków wroga, w murach oblężonej i 
płonącej Warszawy, na szosach 
wrześniowego odwrotu, wśród cha
osu i zamętu kompletnego rozkładu 
burżuazyjno-obszarniczego państwa, 
które nie potrafiło wytrzymać pró
by dziejowej nawet przez jedną do
bę.

I dlatego już w pierwszych dniach 
września 1939 roku szło przez pol
skie miasta i wsie z ust do ust poda 
wane i z godziny na godzinę na
brzmiewające oburzeniem mas oskar 
żeni*:

Zdrada! Instynkt mas był nie
omylny. Wystarczy już teraz tylko 
sięgnąć do dokumentacji owych lat, 
a znajdzie się tysiąc potwierdzeń 
więżących to słowo — zdrada — 
z konkretnymi notami dyplomatycz
nymi, raportami, protokółami, roz
kazami, instrukcjami, pisemnymi i 
ustnymi, jawnymi 1 tajnymi, które 

' przesyłali sobie ministrowie i amba
sadorowie, dyplomaci i generałowie 
burżuazyjnych rządów ówczesnej 
Europy. A wśród tego bezmiaru zdra 
dy, nikczemności i obłudy, a zara
zem głupoty, ignorancji i krótko
wzroczności, wyczyny ówczesnych 
władców Polski zajmują bezsprzecz
nie wybitne miejsce.

Wiedział więc naród polski o tym, 
że został zdradzony, że do katastrofy 
przywiódł go system dyktatury sa
nacyjnej i ustrój społeczny, który

przed 
nastę-

boles- 
wrze-

tak
jak
myślą ku
się nieod-

przywiódł

mi- 
źró-

cze-

codziennym wysiłkiem pomnaża silę i potęgę
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej

(Przemówienie radiowe Premiera Cyrankiewicza)
zwana opozycja, która ten system 
tolerowała i wbrew hałaśliwym po
zorom popierała, że winne były kla
sy posiadające, obszarnicy i kapita
liści, których interesów rządząca eli
ta w tak zdradziecki wobec narodu 
sposób — broniła.

Odpowiedź, na pierwsze pytanie — 
nieomylnie trafna i słuszna — u- 
kształtowała się więc w 
ści mas zaraz, nieledwie 
po katastrofie.

Odpowiedź na pytanie
kto nas z odmętów katastrofy ura
tował — też nie nastręczała masom 
ludowym Polski najmniejszej wąt
pliwości.

Nie pomogły tu żadne wysiłki pro
pagandy wroga i ręka w rękę z nią 
kroczącej propagandy rodzimej re
akcji. Pamiętamy jeszcze dobrze, jak 
przewrotnym usiłowaniom goebbel- 
sowskich oszustów sekundowali ze 
wszystkich sił oszuści emigracyjnej

walki o wolną i niepodległą Polskę 
Ludową. Krajowa Rada Narodowa 
stała się tego hasła ucieleśnieniem.

I naród polski znalazł odpowiedź 
na drugie pytanie — komu zawdzię
cza ratunek i wyzwolenie. Zrozu
miał nierozerwalny związek pomię
dzy jego losami a triumfem idei so
cjalizmu, której pierwszym szermie
rzem zwycięskim jest Kraj Rad.

I równocześnie z uświadomieniem 
sobie odpowiedzi na te dwa kluczo
we pytania, naród polski wyciągnął 
wielką naukę dziejową ze swych do
świadczeń. Wstąpił na drogę, którą 
wskazała mu Polska Klasa Robotni
cza i jej awangarda, Partia. Wstąpił 
na- drogę budowy socjalizmu.

Daleko za nami pozostały lata klę
ski i okupacji. Daleko za. nami po- 

I zostały lata, w których naród polski 
- . I żył pod grozą wiszącej nad jego gło- 

L kraj0W5’ .r*akC? ,od Sa,naC’k.?.°, 1 wami katastrofy. Gdy czuł, wbrew 
samo- 
i byt

hasłem walki o wyzwolenie społecz-1 łeb odradzającej się na zachodzie 
ne i znalazło pełny wyraz w haśle I Niemiec i wykarmionej przez anglo- _ ■ 1  I- .II —i w, rłAT-i ol, cl Ah, InizHrvi

zagranicz- 
imperiali-

_ . nasz SP°"
gląda na dorobek ośmiu lat po 
wyzwoleniu, na lata pełne wiel
kiego trudu i wielkiego zapału, la
ta niespotykanego w historii na
szej, niepowstrzymanego rozwoju 
gospodarczych i politycznych sił . 
naszej Ojczyzny.
Jakże daleko — jak w innej epo

ce jest Polska dnia dzisiejszego od 
owych tragicznych dni. Każdy dzień 
realizacji Planu 6-letniego, każdy 
rok, w którym wraz z budownic
twem nowej, silnej, socjalistycznej 
Polski rośnie i krzepnie moralno- 
polityczna jedność narodu polskie
go, każdy rok, w którym przyrasta 
Polsce sił gospodarczych i politycz
nych — oddala nas siedmiomilowy
mi krokami od tamtej, ponuręj hi
storii rządów międzywojennych, pi
sanej na skórze polskiego narodu 
policyjną pałką Piłsudskich i Skład- 
kowskich, wszechwładzą obcego ka
pitału, przemocą obszarników i ka
pitalistów, bezrobociem i nędzą, 

• i analfabetyzmem i ciemnotą, głupotą 
na całym j zdradą — tą zdradą, która dziś za-

za zdradziecką politykę 
ną, za wysługiwanie się 
storn — z dumą naród 
gląda na

świadomo- 
w godzinę

drugie —

przez endecję i mikołajczykowszczyz 
nę aż po WRN, jak podchwytywali 
każde katyńskie oszczerstwo, każdą 
kalumnię i każde łgarstwo, byle za
gęścić dymną zasłonę politycznego 
oszustwa i przesłonić narodowi pol
skiemu prawdę polityczną tych dni. 
Nic nie pomogło.

Naród wsłuchiwał się w te dni w 
daleki, przygłuszony odgłos huku 
dział radzieckich bijących w hitle
rowskie hordy pod Moskwą i Stalin
gradem, pod Sewastopolem i Kur- 
skiem. I w tym dalekim odgłosie ar
mat, o tysiące kilometrów odległych 
jeszcze wtedy, już wychwytywał nu
tę salw radosnych, które w lat parę 
później obwieścić miały zwycięstwo.

I jakże radośnie zabiły serca lu
dziom w kraju, gdy przez fronty bo
jowe i kordony okupacji przekradła 
się wieść, iż tam, na radzieckiej zie
mi, u boku wojsk wielkiego Stalina, 
formują się polskie oddziały, by 
wraz z radzieckim żołnierzem, szla
kiem przyszłych zwycięstw wolność 
Polsce przynieść mógł także polski 
żołnierz, zbrojny w radziecki kara
bin i wsparty całą potęgą socjali
stycznego państwa.

Tę wieść niosły po Polsce umęczo
nej, skrwawionej, lecz dumnej i wal 
ezącej podziemne pisma Polskiej 
Partii Robotniczej, która stanęła w 
kraju do walki z najeźdźcą, zmobi
lizowała do niej wszystkich uczci
wych patriotów, uzbroiła i wycho
wała pokolenie bojowników z faszyz 
mem i powiodła ich w bój z oku- 
pantejn. Polska Partia Robotnicza i 
ci socjaliści, ludowcy i demokraci, 
którzy u jej boku stanęli, wiedzieli, 
że nie masz prawdziwej wolności, 
prawdziwego wyzwolenia, prawdzi
wej niepodległości bez zrzucenia nie 
tylko jarzma okupacji, ale i bez o- 
balenia ustroju, który nieuchronnie 
prowadzi naród do klęsk i katastrof, 
bez zrzucenia klas posiadających, 
których interes klasowy stał się za
przeczeniem interesów narodowych 
Polski.

Dlatego hasło walki o niepodle- 
' t z

swych 
że los

ten system zrodził, że winowajcami Dlatego hasło walki o niepodl 
była rządząca klika sanacyjna i tak I głość sprzęgło się nierozerwalnie

Rośnie Nowa Huta

W szybkim tempie posuwają się prace przy budowie pierwszego so- 
Ł cielisty cznego miasta Nowa Huta. Tysiące robotników bierze udział w 

długofalowym współzawodnictwie pracy, pragnąc w ten sposób szybciej 
takończyć budowę. .

Na ’dieciu: Fragment osiedla mieszkaniowego w Nowej Hucie.
~ * * (F0t0------ CAF)

amerykańskich imperialistów hydrze 
odwetu i rewizjonizmu neohitlerow- 
skiego.

Setki milionów ludzi i . _______T ____ „
świecie, urzeczonych wizją tego co prowadziła emigracyjnych zaprzań- 
dzieje się w Związku Radzieckim i | ców na amerykańskim pasku do^ o- 
w kroczących jego śladem krajach. 
obozu pokoju i demokracji, wzma
gają swą walkę o pokój i postęp.

Gdy sobie to wszystko uświada
miamy, rozumiemy na czym polega 
i jak ogromna jest różnica pomię
dzy światem z roku 1939 a światem 
z roku 1952. I z.tego właśnie, a tak
że z własnego wytężonego budow
nictwa, wyrasta poczucie bezpieczeń
stwa i pewności jutra narodu pol
skiego. Z każdym rokiem, miesiącem 
i dniem rośnie w niepowstrzymanym 
tempie siła i potęga wewnętrzna 
Polski Ludowej. Jej potencjał prze
mysłowy, jej poziom kulturalny, jej 
obronność, jej wielkość. To zaś z ko
lei staje się podnietą do dalszego wy 
siłku i dalszego pokonywania trudno 
ści, które są nie do uniknięcia przy 
tak ogromnym dziele budownictwa, 
jakim są nasze plany gospodarcze.

I znowu uświadamiamy sobie, jak 
wielka jest różnica pomiędzy Polską 
roku 1952 a Polską lat poprzedzają
cych wrzesień 1939. Wtedy każdy 
rok pogłębiał naszą bezsilność i na
sze zacofanie, nędzę i rozgoryczenie, 

i Dziś jest na odwrót. I z każdym ro- 
i Wem uczymy się lepiej pokonywać 
trudności i szybciej realizować za
dania.

W rocznicę hitlerowskiego najaz- 
’ du na Polskę, w rocznicę wrześnio- 4- — « t 1 dr 10 OH V

tromtadrackiej bucie 
zwańczych „wodzów", 
kraju wisi na włosku.

Po raz pierwszy w dziejach 
polski gospodaruje w swej Ojczyź
nie sam, z pełnym poczuciem tego, 
że każdego, kto by śmiał mu w bu
downictwie nowego życia przeszka
dzać, potrafi unieszkodliwić.

Bo Polska Ludowa w trzynaście 
lat po wrześniu 1939 roku 1 w osiem 
lat po lipcu 1944 roku, to nie jest 
już otwarty gościniec, po którym 
kiedyś buszować mogli rodzimi i za
graniczni gangsterzy, grabiący 1 mor 
dujący, a pewni swej bezkarności.

Miarą wielkości przemiany, miarą**! tragedii nar°d“ ’
różnicy pąmiędzy tamtym ostatnim i P°chylamy g y , 
wrześniem Polski miedzvwoiennei 1 muennymi mogiłami dzielnych żoł-

naród

wrześniem Polski międzywojennej i 
późniejszymi wrześniami wojny ! ~ 
ku pac j i, a tymi wrześniami lat 
rodzenia jest to narastające i 
tęgujące się z każdym rokiem 
nienia Polski Ludowej poczucie 
i bezpieczeństwa kraju. To poczucie, 
które sprawia, że naród polski, 
wbrew i mimo nieustającemu zgieł
kowi propagandy imperialistycznej, 
próbującej siać zamęt i histerię wo
jenną, z niezmąconym spokojem spo 
gląda w przyszłość i z niesłabnącą 
pasją oddaje się dziełu wielkiego 
budownictwa.

To poczucie siły i bezpieczeństwa 
wyrasta z głębokiej świadomości 
przemian, które dokonały się w u- 
kładzie sił międzynarodowych i w 
stosunkach wewnętrznych Polski w 
ciągu minionych lat kilkunastu.

Jesteśmy częścią składową wiel
kiego, miliardowego obozu pokoju. 
Z nami jest Wielki Związek Radziec
ki— potężne mocarstwo socjalistycz-

i o- 
Od- 
po- 
ist- 
siły

bozu neohitlerowskich rewizjonistów 
i odwetowców.

Dziś naród polski sam tworzy 
swoją historię. Nie jest samotny jak 
we wrześniu 1939 roku, bo potężny, 
wciąż rosnący i serdecznymi węzła
mi solidarności międzynarodowej i 
wzajemnej pomocy spleciony — jest 
obóz państw walczących o pokój

Nie jest bezsilny jak we wrześniu, 
bo historia lat przeszłych, to nauka, 
że bezsilni są zaczepiani i bici.

Dla nas wszystkich, dla całego na
rodu — niech pamiętny wrzesień 
będzie stałym ostrzeżeniem i przy
pomnieniem. Wyciągnijmy z tej 
nauki wszystkie konsekwencje.

Wrzesień nigdy nie powróci.
Wymaga to stałego zwiększania 

ziły naszego państwa, wymaga nie 
raz wyrzeczeń i stałego Wysiłku.

Rośnie poczucie siły i przewagi 
obozu pokoju.

I dlatego na wszelkie pokrzykiwa
nie ponurych siewców wojny z Wa- 
szyngtonu czy Bonn, niepomnych 
efektownego wprawdzie, ale niezbyt 
dla nich przyjemnego końca wład
ców Trzeciej Rzeszy, odpowiadają w 
Warszawie i Wrocławiu, w Gdańsku 
i Szczecinie, na rusztowaniach bu
dów i w warsztatach pracy, na wsi 
i w koszarach wojskowych zrozu
miałym dla każdego Polaka powie
dzonkiem: „Strachy na lachy".

Dzięki ofiarnej pracy polskiej kla
sy robotniczej, pracujących chłopów 
i inteligencji, mężczyzn i kobiet, ca
łego narodu polskiego, skupionego w 
Narodowym Froncie Walki o Pokój i 
Plan Sześcioletni — z dnia na dzień 
rośnie siła i potęga Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej. Jest tak, jak 
mówi Prezydent Bierut:

„Polska przestała być krajem 
biednym, bezbronnym i niezarad
nym. Daremne są nadzieje tych, 
którzy licząc na naszą słabość, 
szczerzą na nas grabieżcze zęby. 
Daremne są apetyty niedobitków 
hitlerowskich i ich imperialistycz
nych włodarzy, którzy bredzą nie
przytomnie o naszych ziemiach 
nad Odrą i Nysą. Minął i nie wró
ci nigdy wrzesień 1939 roku, mi
nęła i nie wróci nigdy hańba bez
silności naszego kraju wobec na
jeźdźców".
Móc tak powiedzieć w oparciu o 

fakty naszej dzisiejszej rzeczywisto
ści, to chyba najpiękniejszy hołd dla 
tych wszystkich, którzy krwią włas
ną i życiem, ofiarą, trudem i wysił
kiem stworzyli Polską Rzeczpospo
lite Ludową i tych milionowych 
rzesz, które dziś budują jej przy
szłość.

W imię tych, którzy za Polskę od
dali swe życie 1 w imię tych naj
młodszych, których życie dziś roz- 

■ kwita na polskiej ziemi — wzmaga
my więc swój codzienny trud i wy- 

> siłek.

nierzy Warszawy, Westerplatte, Mo
dlina i Helu, Kutna i dziesiątków 
innych pól bitewnych, — gdzie osa
motniony żołnierz, źle uzbrojony, 
bez wyższego dowództwa, bijąc się 
zacięcie, krwią swoją płacił za sa
nacyjną zdradę.

W rocznicę hitlerowskiego najazdu 
na Polskę, czcimy pamięć milionów 
ofiar hitlerowskiej okupacji, których 
śmierć dokumentowała tragedię na
szego narodu, których śmierć jest 
wieczystym straszliwym oskarżeniem 
ludobójczego imperializmu, usiłują
cego nieść narodom zagładę tak, jak 
to dziś dzieje się na bohaterskiej 
ziemi koreańskiej.

W rocznicę hitlerowskiego najaz
du na Polskę nasze serdeczne myśli 
kierujemy ku bohaterskim żołnie
rzom Kraju Rad, którzy przepędzili 
hitlerowskiego najeźdźcę z naszej 
ziemi, chylimy głowy nad mogiłami 
żołnierzy polskich i radzieckich, roz- 

.... .i bi- 
_ __ __ Stalingradu i Lenino po

Berlin, na szlakach, którymi szło do 
nas wyzwolenie.

W rocznicę hitlerowskiego na
jazdu na Polskę, w rocznicę, któ
ra jest aktem oskarżenia przed- 
wrześniowych władców Polski, za 
jej słabość, za zacofanie, za bez
silność, za egoizm klas rządzących,

-potężne mocarstwo sucjansijtz.- . -------- -■< .
ne, którego każda nowa pięciolatka sianynsM.zwycięskichszlakach 
staje się żywym dowodem, że nie ma 1 tewnych^od Stalingradu i Leninc
granic możliwości człowieka i naro
du w ustroju wolnym od wyzysku 
Są z nami Chiny Ludowe, których 
wyzwolenie wznieciło nową nadzieję 
w sercach setek milionów ludzi od 
pokoleń ujarzmionych i sponiewie
ranych, a rzuciło blady strach na 
tych, co swą mądrość polityczną ulo
kowali w biczu nadzorcy niewolni
ków. Są z nami kraje demokracji 
ludowej, które w bezpośrednim są
siedztwie wespół z nami budują po
tęgę obozu pokoju. W żadnym miej
scu granica nasza nie jest więcej 
wystawiona na bezpośrednie sąsiedz
two wroga.

Ze wszystkich stron otaczają nas 
sojusznicy i przyjaciele, którzy wraz 
z nami rozumieją, że nasze bezpie
czeństwo jest ich bezpieczeństwem, 
tak jak my rozumiemy, że ich bez
pieczeństwo jest naszym bezpieczeń
stwem.

Powróciły do macierzy prastare 
polskie ziemie nad Odrą i Nysą. Ta 
właśnie granica, przez którą w roku 
1939 runęła na Polskę zagłada i zni
szczenie, dziś przesunięta o setki ki
lometrów na zachód, strzeżona jest 
przyjaźnią i braterstwem Polski Lu
dowej i Niemieckiej Republiki De
mokratycznej. Dziś na zachód od nas 
żyją miliony Niemców, którzy uwa
żają, że hitleryzm i faszyzm, milita- 
ryzm i imperializm pruskiego „Drang 
nach Osten" jest tak samo ich śmier 
telnym wrogiem, jak naszym i któ
rzy wraz z nami walczą, by ukręcić

Sprawa obrony pokoju
oświadczył członek PAN, prof. Manteuffel
Sprawa, która dziś łączy wszyst

kich ludzi dobrej woli jest sprawą 
obrony pokoju zagrożonego przez dra
pieżny imperializm amerykański. Sta 
je ona na porządku przygotowywanego 
kongresu narodów. Interesuje żywo 
nas wszystkich, bo zapewnienie świa 
tu pokoju, to nie tylko uchronienie 
go od potwornego zniszczenia i eks
cesów pozbawionej hamulców bestii 
ludzkiej. Wojna — to również za
hamowanie rozwoju, którego świad
kami jesteśmy w kraju zwycięskie
go socjalizmu i w krajach demokra
cji ludowej, to opóźnienie dobrobytu 
szerokich mas ludowych.

Nie będę rozwodził się nad znaczę 
niem pokoju i budownictwa socjali
stycznego dla postępu nauki. Świad
czą o tym chyba najlepiej jej osiąg
nięcia. Wiemy również dobrze cze
mu je zawdzięczamy i jakie prze

miany społeczne wpłynęły na ten 
stan rzeczy. Wiemy również dosko
nale, że podczas gdy na zachodzie 
budżet oświaty kurczy się z reku 
na rok, a nauka jest wprzęgana w 
służbę ludobójstwa, nauka polska 
ma przed sobą coraz świetniejsze 
perspektywy rozwoju dla dobra na
rodu i ludzkości.

Toteż dziś, gdy zebraliśmy się tu 
dla omówienia naszego stanowi
ska wobec wyborów, nie może za
braknąć głosu przedstawicieli na
uki polskiej. Wierzymy, żc ludzie 
wprowadzeni przez Front Naro
dowy do Sejmu, zapewnią nasze
mu narodowi możność twórezej, 
spokojnej pracy, możność realiza
cji haseł budownictwa socjalistycą 
nego, możność utrwalenia pokoju, 
(oklaski)



ILUSTROWANY KURIER POLSKI ............................... Nr 210 ...*
fi 8tr. 1

Program Frontu Narodowego Dzień Górnika w ZSRR
odpowiada żywotnym interesom

inteligencji i rzemiosła polskiego
(Przemówienie wiceprezesa Rady Naczelnej SD prof. Stanisława Kulczyńskiego)

Obywatele!
Do nadchodzących wyborów do 

Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Lu
dowej — demokracja polska staje z 
wielkimi historycznymi osiągnięcia
mi i zdobyczami społeczno - gospo
darczymi. Zdobycze te stały się moż
liwe do zrealizowania jedynie dzięki 
ustrojowi, który najszersze rzesze 
obywateli wciąga do bezpośredniego 
udziału w rządzeniu Państwem, któ
ry wyzwolił energię i entuzjazm 
twórczy mas ludowych i likwiduje 
wyzysk człowieka przez człowieka, 
dzięki ustrojowi, zmierzającemu do 
socjalizmu.

Polityka zdrady narodowej, pro
wadzona w latach międzywojennych 
przez kolejne rządy reakcji polskiej, 
klasowa polityka burżuazji, która 
głównego swego wroga widziała w 
Związku Radzieckim — doprowadzi
ła naszą Ojczyznę do katastrofy. 
Odrodzenie Polski w jej prastarych 
granicach, zjednoczenie naszych ziem 
stało się możliwe dzięki historyczne
mu zwycięstwu Związku Radzieckie
go w drugiej wojnie światowej, dzię
ki bohaterstwu i walce radzieckich 
żołnierzy i ochotników.

Siłą motoryczną i kierowniczą 
w walce z hitlerowskim faszyz
mem i rodzimą reakcją o wyzwo
lenie naszego narodu, stała się kla
sa robotnicza, wokół której sku
piły się wszystkie szczere, demo
kratyczne, postępowe i patriotycz
ne siły, chłopstwo, inteligencja i 
rzemieślnicy, oraz ich organizacje 
polityczne a wśród nich Stron
nictwo Demokratyczne.
W walce o przepędzenie z kraju 

faszystowskiego okupanta, o wyzwo
lenie się od tych rodzimych, reak
cyjnych sił politycznych, które do
prowadziły naszą Ojczyznę do kata
strofy i upadku, tworzył się i krysta
lizował szeroki front wyzwoleńczy 
narodu polskiego. We froncie tym 
znajdowały się wszystkie postępowe 
grupy i warstwy naszego narodu, a 
wśród nich również działaćze Stron
nictwa Demokratycznego.

Ten front patriotycznych, demo
kratycznych i postępowych sił naro
du polskiego szedł nadal i umacniał 
się po wyzwoleniu w walce o utrwa
lenie naszej niepodległości w no
wych granicach nad Odrą i Bałty
kiem. Ten front patriotycznych, de
mokratycznych i postępowych sił na
rodu polskiego szedł i umacniał się 
w walce z anglo - saskimi imperia
listami, którzy nie mogąc udaremnić, 
chcieli utrudnić odrodzenie naszej 
Ojczyzny na nowych demokratycz
nych zasadach.

Krzepł on i umacniał się w walce 
t agenturami imperialistów, reakcyj
nym podziemiem i ekspozyturami 
starego porządku kapitalistycznego — 
PSL-em i prawicą PPS.

Z tej wspólnej pracy i walki, z 
pracy i walki polskiego robotnika, 
chłopa i inteligenta wyrasta wspa
niały gmach Ludowej Ojczyzny. Z 
tej walki i pracy wyrasta dziś to. 
co wczoraj jeszcze było tęsknotą 
i niedoścignioną wizją. To, co po
zwala nam kreślić coraz śmielsze, 
historyczne plany wielkiego bu
downictwa socjalizmu. Jesteśmy 
mocno przekonani, iż plany te 
wykonamy lepiej i 
zamierzaliśmy, iż 
planów pokonamy 
dę, wprzęgając ją 
kiego Związku Radzieckiego w 
służbę człowieka.
Zdajemy sobie sprawę, że budowa

nie podstaw ustroju socjalistycznego 
jest zagadnieniem wielkim i trud
nym, które wymaga od społeczeństwa 
ofiarności, wysiłku, a także czaso
wych wyrzeczeń.

Dla naszego pokolenia, które prze
żyło dwie wojny światowe i okupację 
faszystowską, na którego oczach do
konały się ponure próby unicestwie
nia całych narodów oraz nróby za
miany Europy na kolonię opętanego 
pychą faszyzmu, stało się jasne 
i oczywiste, że jeżeli działając w roz
proszeniu dopuścimy do rozpanosze
nia się w świecie zwyrodniałych na
cjonalizmów, które są nieodłączną 
konsekwencją życia i ustroju kapita
listycznego, zginiemy jako naród, al
bo pójdziemy w niewolę, podobną do 
tej, jaką zgotował ustrój kapitali
styczny wielu narodom.

Świadomość tego faktu uzmy
sławia nam w sposób oczywisty, 
że nasza przyszłość związana jest 
nierozerwalnie z oparciem o po
tężne siły Związku Radzieckiego, 
z solidarnym sojuszem ze wszyst
kimi demokratycznymi i miłują
cymi pokój narodami, z budową 
■stroju socjalistycznego, szanują-

szybciej niż to 
przy realizacji 
czas i przyro- 
wzorem Wiei-

cego suwerenność wielkich i ma
łych narodów — i z budową współ 
nym twardym wysiłkiem takiej 
siły materialnej i kulturalnej, któ
ra by raz na zawsze udaremniła 
zamachy na suwerenność i byt 
narodów, pragnących nie rozbo
jem, a pracą budować swój ma
terialny dobrobyt i kulturę. 
Jeśli z tego punktu widzenia spoj- 

. rżymy na myśl polityczną Polski Lu
dowej, na wysiłki, jakich żąda ona 
od społeczeństwa — wszelkie odru
chy małoduszności i oportunizmu 
przedstawią się nam jako godna po
gardy dezercja z narodowego frontu 
walki o najżywotniejsze interesy ca
łego narodu i każdego z nas z osobna. 

Stronnictwa polityczne działające 
w Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
w odróżnieniu od stronnictw politycz 
nych państw burżuazyjnych nie ma
ją celu i potrzeby opracowywania do 
raźnych, pięknie brzmiących a bała
mutnych programów wyborczych, 
które giną w powodzi obietnic z re
guły zapominanych ( po zakończeniu 
kampanii wyborczej?

Ustrój demokracji ludowej jest sil
ny świadomością mas, świadomością 
dążeń i celów władzy ludowej. Zasa
dę tę ludowa demokracja w Polsce 
podniosła do godności przepisu kon
stytucyjnego.

Program Frontu Narodowego, 
który wyrasta z woli mas pracu
jących naszego narodu, winien 
stać się programem wyborczym! 
wszystkich patriotycznych sił Pol
skiej Rzeczypospolitej Ludowej. 
Jest on bowiem własnością całego, 
uczciwie i po polsku myślącego 
narodu. Program ten odpowiada 
istotnym potrzebom całego naro
du, pragnącego w pokoju budo
wać lepszą przyszłość, pragnącego 
wyprowadzić naszą Ojczyznę z 
wiekowego zacofania i słabości, 
pragnącego układać swe stosunki 
z innymi narodami na zasadach 
wzajemnego poszanowania suwe
renności, pragnącego żyć w bra
terskiej, wiecznej przyjaźni ze 
Związkiem Radzieckim i krajami 
demokracji ludowej.
Realizacja programu Frontu Na

rodowego, udział w wykonaniu za
dań Frontu przez wypełnienie pod
stawowych obowiązków patrioty wo 
bec narodu i ojczyzny pozwala na 
mobilizację wokół tego programu! 
wszystkich patriotycznie czujących tej! Drodzy 
obywateli bez względu na świato- kraju, w którym by na cały szereg 
pogląd lub przekonania religijne, zagadnień politycznych, społecznych, 
marksistów i niemarksistów, wie
rzących i niewierzących.

Inteligencja polska, w łonie któ- miki, czy głośne dyskusje toczyły się 
rej dokonały się głębokie prze- ■ i toczą wokół wielu kwestii pierwszo- 
miany, wybrała drogę wspólną z , planowych, których w długim łańcu- 
własnym narodem, z robotnikiem ' chu pokoleń rozstrzygnąć nie zdo- 
i chłopem, z którymi nie ma lano, 
sprzecznych interesów klasowych, 
a przeciw staremu porządkowi i ’ 
kapitalistycznemu i przeciw tym 
jego peeselowskim i wuerenow- !' 
skim agentom, którzy porządek 
ten chcieli przywrócić, intełigen- । 
cja polska opowiedziała się po

Polska Rzeczpospolita Ludowa wartości w planowej gospodarce na- 
jest surowa dla wrogów, gdyż te- rodowej. Rozwój rzemiosła i usług 
go wymaga dobro ogółu — pełna 
życzliwości dla i

___  ,___i stanowi ważny element w zakresie 
wszystkich bez podnoszenia stopy życiowej mas pra 

wyjątku, którzy wnoszą twórczy J cujących 
wkład pracy w ogólny wysiłek na
rodu. Świadectwem tej postawy a 
zarazem wyrazem stosunku Polski 
Ludowej do zagadnień kultury jest 
chociażby bezstronność z jaką roz
dzielane są nagrody państwowe za 
zasługi naukowe, techniczne i ar
tystyczne.
Program Frontu Narodowego od

powiada żywotnym interesom inte
ligencji i rzemiosła polskiego, a więc 
tych grup społecznych na terenie 
których działa Stronnictwo Demo
kratyczne, bowiem program ten ma 
na celu spotęgowanie naszej zwar
tości i naszej siły, skupienie naszych 
rezerw społecznych tj. chłopów pra
cujących i inteligencji i drobnomie
szczaństwa dla umocnienia i pod
niesienia na wyższy poziom walki o 
Pokój i Plan 6-letni.

Niskie zarobki rzemiosła w Polsce 
sanacyjnej, postępująca stale paupe
ryzacja, wypieranie produkcji drob- 
nowarsztatowej przez produkcję ka
pitalistyczną, wyzysk stosowany wo
bec chałupników pozbawił rzemio
sło polskie, posiadające piękne tra
dycje patriotyczne i zawodowe ja
kichkolwiek perspektyw rozwoju.

Perspektywy takie stworzyła Pol
ska Ludowa, wysuwając program 
przechodzenia prywatnych warszta
tów rzemieślniczych do wyższych 
form uspołecznionych kładących 
kres wyzyskowi pracy rzemieślni
czej. Rzemiosło wyzwala się spod 
wpływów ideologii drobnomieszczań 
skiej i staje się współtwórcą nowych

Ogromny entuzjazm pracy panuje 
we wszystkich zagłębiach węglo
wych Związku Radzieckiego. Wzmo
żoną aktywnością produkcyjną i po
lityczną witają górnicy swe trady
cyjne święto — dzień górnika, który 
przypada 31 sierpnia br. Ze wszyst
kich ośrodków górniczych ZSRR na
pływają meldunki o nowych sukce
sach górników radzieckich, osiągnię
tych we współzawodnictwie z oka
zji Dnia Górnika.

Kombinat „Kiemierowugol" w 
Zagłębiu Kuźnieckim po raz piąty 
z kolei zdobył pierwsze miejsce 
we wszechzwiązkowym współza
wodnictwie w przemyśle węglo
wym. Załoga tego kombinatu już 
w dniu 12 sierpnia br. zameldowa
ła o przedterminowym wykona
niu rocznego planu wydobycia. 
Wykonano również z nadwyżką 
plan zwiększenia wydajności pra
cy, podniesienia jakości węgla oraz 
obniżenia kosztów własnych wy
dobycia. Wszystkie te sukcesy za
wdzięczają górnicy kuźnieccy wy
sokiej mechanizacji wszystkich 
procesów wydobycia. Tylko w ro
ku bieżącym ilość kombajnów w 
kopalniach zagłębia kuźnieckiego 
wzrosła o 1/3.
Radośnie i w poczuciu spełnione

go obowiązku wobec ojczyzny socja
listycznej witali tradycyjny dzień 
górnika pracownicy przemysłu wę
glowego Kazachstanu.

w zakresie wzmacniania 
spójni miasta ze wsią.

Zarówno inteligencja jak i drob
nomieszczaństwo — dwie podstawo
we bazy działalności polityczno- 
organizacyjnej i wychowawczej 
Stronnictwa Demokratycznego, za
interesowane są żywotnie w pełnej 
realizacji programu Frontu Narodo
wego.

Program walki o pokój, o umoc
nienie Państwa Ludowego, o reali
zację Planu 6-letniego jest wspól
nym programem działania i jako 
wspólny program działania winien 
stać się wspólnym programem wy
borczym całego narodu.

Dlatego Stronnictwo Demokratycz
ne wita powstanie Ogólnopolskiego 
Komitetu Wyborczego Frontu Naro
dowego jako wyraz zjednoczonej po
stawy narodu wobec nadchodzących 
wyborów.
W imię szczytnych haseł Frontu Na
rodowego i zawartych w nich ogól
nonarodowych celów Stronnictwo 
Demokratyczne podjęło program 
Frontu Narodowego, program któ
rego realizacja pozwoli na jeszcze 
szerszą i głębszą mobilizację nąro- 
du polskiego do walki o Pokój i Plan 
6-letni.

Stronnictwo Demokratyczne wzy
wa wszystkich członków Stron
nictwa, jak i bezpartyjną inteli- ległych powstańców słowackich i 
gencję pracującą oraz rzemiosło | żołnierzy radzieckich, którzy brali 
do jak najaktywniejszego i jak 
najpełniejszego wykonania patrio
tycznych zadań Frontu Narodo
wego.

W 8 rocznicę powstania
na Słowacji

Masy pracujące Czechosłowacji 
obchodziły 29 ub. m. 8 rocznicę pow
stania narodowego na Słowacji. W 
przeddzień uroczystości odbyło się 
uroczyste posiedzenie komitetu 
frontu narodowego. Na grobach po-

udział w walkach o wyzwolenie 
Słowacji złożono liczne wieńce.

W stolicy Słowacji — Bratysławie 
odbyła się wielka manifestacja.

siłami we Froncie Narodowym
pracować dla dobra wielkości i przyszłości Ojczyzny
nakazem chwili i hasłem dnia wszystkich Polaków

(Skrót przemówienia ks. Dr E. Dąbrowskiego)
Panie Prezydencie Rzeczypospoli- 

słuchacze! Nie ma

: czy religijnych panowały jednolite 
i poglądy. Spory ideologiczne, pole-

Istnieją wszakże pewne sprawy, 
wobec których schylają się głowy i 
milkną dyskusje. Istnieją sytuacje, 
które określonym zrzeszeniom ludzi 
nakazują zaprzestanie sporów i zgo
dne współdziałanie dla dobra po- 

stronie”polski L^d7weFpó stronie | wszechnego Nie potrzebuję pod- 
rewolucji, wnosząc swój poważny kreśląc, ze dobro narodu i przyszłość 
wkład do walki o utrwalenie no- 
wego ustroju, w dzieło odbudowy : spornych, które są_ zdolne 
i przebudowy kraju. 
Inteligencja polska i postępowi serca.

rzemieślnicy, zorganizowani w szere- nych padają słowa o podstawie i za- 
gach Stronnictwa Demokratycznego, daniach Frontu Narodowego nasłu- 
konsekwentnie i ofiarnie kroczą ( chujemy pilnie w głębokiej zadumie 
wspólną drogą z klasą robotniczą i 
pracującym chłopstwem, towarzy
sząc im w' marszu do socjalizmu.

Inteligencja polska wie, że ustrój 
ludowy zlikwidował w Polsce kosz
mar bezrobocia i wyzysku nie tylko 
robotnika, ale i pracownika umysło
wego. zlikwidował na zawsze drama
tyczny problem Zbędnych ludzi, 
który w Polsce przedwrześniowej, w

wkład do walki o utrwalenie no- °j<’z>znv należą do tych spraw bez- ---------  . zapalić 
i wszystkie umysły i porwać wszystkie 

Toteż gdy z ust miarodaj-

i w trosce o przyszłość.
Naprzód w zadumie. Jesteśmy 

bowiem świadomi, że tylko ze szla
chetnej myśli, obejmującej potrze
by wszystkich Polaków — idea Fron 
tu Narodowego zrodzić się mogła. A 
następnie w trosce o przyszłość w 
tym przekonaniu, że od udziału na
szego zależy bardzo wiele, co z do-
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Polsce obszarniczej 1 kapitalistycz- brem narodu i przyszłością ojczyzny 
nej wyciskał swe groźne piętno na związane jest nierozdzielnie.
życiu całego narodu. | Wśród wahań, niepewności C~y

Inteligencja twórcza i techniczna,: nawet psychicznych oporów dobrze 
pracownicy nauki i sztuki mają w jest mieć na uwadze fakty następu- 
Polsce Ludowej nieograniczone moż jąCe: 
liwości twórczej pracy dla dobra na- .....

związane jest nierozdzielnie.
Wśród wahań, niepewności czy

rodu. Inteligencja polska przestała ł Nie ulega wątpliwości, że odbu- 
! być kapitalistycznym klientem, ubo- dowa naszego kraju, jej tempo

i konkretne już rezultaty są wręcz 
zdumiewające. A nie chodzi tu tyl
ko o odbudowę zniszczonych murów, 

sojuszu'’i pod kierownictwem klasy nawet kochanej przez nas Warsza- 
robotniczej stała się cenionym towa- wy, ale o odbudowę życia polskiego 
rzyszem pracy współodpowiedzial- we wszystkich jego dziedzinach: li- 
nym za losy ojczyzny. 1 x

Droga do Frontu Narodowego, 
droga do pracy dla Ojczyzny otwar
ta jest dla tych — przyznajmy dość 
licznych wśród inteligencji, którzy 
w swej przeszłości błądzili, podda
jąc się wpływom obcej ideologii, a 
dziś oddają swe siły dla umocnienia tylko ten, komu wzrok przesłania 
naszej ojczyzny. i ją motywy irracjonalne.

gim pogardzanym krewnym, wprzę
gniętym w służbę obszarniczo-fabry 
kanckiej i bankierskiej kliki, a w

teratury, nauki, sztuki, walki z an
alfabetyzmem, szerokich świadczeń 
na rzecz studiującej młodzieży, mno
żenia bibliotek, muzeów i czytelni. 
Historia Polski lat ostatnich pod 
tym względem poszła naprzód kro
kami olbrzyma i nie dostrzeże tego

O Proces scalania się Ziem Odzy- 
Ł skanych z Rzeczpospolitą jest 

na drodze pełnego rozwoju. Śledzi
my to z przyspieszonym biciem ser
ca. Sprawę Ziem Odzyskanych pod 
jęliśmy jako opatrznościowe spełnie
nie naszych marzeń i nadziei i nie 
zaprzestaniemy nigdy pracy i wysił
ków w tym kierunku, aby odrobić 
wszystkie zaniedbania minionych 
pokoleń i doprowadzić do nierozer
walnej więzi Wrocławia, Szczecina, 
Gdańska i Olsztyna z Warszawą (o- 
klaski). Rząd Polskiej Rzeczypospo
litej Ludowej w swej postawie umie
jętnego i roztropnego zagospodaro
wania tych ziem czuje z pewnością 
na sobie wzrok wszystkich bez róż
nicy Polaków.

3 Groźba nowej wojny zawisła w 
powietrzu. Od wszystkich zale

ży groźbie przeciwstawić groźbę, 
groźbę żołnierzy bojem znużonych, 
groźbę matek, żon i dzieci. Nie wy
zyskano jeszcze pełnej dynamiki ka
tolicyzmu w tej sprawie, katolicy
zmu nazwanego przecież nie dla iro
nii „religią pokoju".

Ale zapytajcie tych szaleńców, któ 
rzy pod najwyższymi protektorata
mi, pod hasłem „Bóg żyje“ ustawiali 
w Berlinie na „Katholikentag" dro
gowskazy do Wrocławia, Szczecina 
i Olsztyna, czy się przyznają do bluz 
nierstwa i czy zapomnieli, że Bóg 
ich i nasz jest „Bogiem pokoju".

Obrona pokoju to nakaz sumie
nia. I nie jest dla mnie ważne, kto 
go broni wraz ze mną. Ważne jest, 
że jako katolik bronić go muszę z 
obowiązku sumienia, ważne jest, by 
w odbudowanych szkołach uczyły się 
bez przeszkody polskie dzieci, a w 
odbudowanych kościołach wznosiła 
się ku Bogu pieśń religijna.

4 Żadnemu rozsądnie myślącemu 
Polakowi nie mogą być obojętne 

wzrost i potęga jego ojczyzny. Udo
skonalenie w rolnictwie, rozwój 
przemysłu, szerokie perspektywy 
oświaty i nauki w Polsce — to ka
mienie milowe znaczące wzrost tej

szkolnych. Potęga ojczyzny — ta 
zbudowana fabryka i nowy most — 
to odbudowa Warszawy, Gdańska i 
Wrocławia.

Ostatnie osiem lat ukazują nam 
na tym odcinku dowodnie, że we
szliśmy w nowy etap naszego roz
woju narodowego, którego ciąg dal
szy zapowiada się istotnie imponu
jąco.

Odbudowa kraju, Ziemie Odzyska
ne, obrona pokoju, wzrost potęgi 
Polski — oto prawdy, dla których 
tu na tej sali zjawili się duchowni 
i świeccy działacze katoliccy. Front 
Narodowy ma objąć wszystkich Po
laków, nie tych tylko, których z rzą
dem łączą pokrewieństwa ideowe, 
ale i tych, którzy nie przyjmując 
ideologii marksizmu i opierając 
życie indywidualne i społeczne 
na zgoła innych podstawach, mają 
przecież oczy otwarte i widzą 
w jakiej sytuacji politycznej znala
zła się ich ojczyzna. Dążąc do jej 
dobra i jej przyszłość mając na 
względzie nie zamierzają być nie
obecni tam, gdzie mogą spieszyć jej 
z potnocą.

Szerokie rzesze katolików w Pol 
see znane są ze swego patriotyz
mu i zrozumienia potrzeb kraju. 
Nikomu nie są obce zakusy wro
gów narodu polskiego na całość i 
integralność ojczyzny. Niezgoda 
wewnętrzna ułatwiłaby jeno za
danie tym, którzy liczą na roz
dwojenie naszego narodu, aby tym 
łatwiej narzucić nam cele, godzą
ce w całość Rzeczypospolitej. Z 
Niemiec zachodnich dobiegają nas 
głosy, które każdy Polak, godny 
tej nazwy, uznać musi za obelgę. 
Toteż nakazem chwili i hasłem 
dnia jest wspólnymi siłami we 
Froncie Narodowym pracować dla 
obrony wielkości i przyszłości oj
czyzny.
W niczym to oczywiście nie naru

sza wewnętrznej struktury Kościoła 
katolickiego, ani też jego hierarchicz 
nej organizacji. W niczym nie osła
bia naszej gotowości do pełnej rea
lizacji zaśad katolicyzmu na wszyst
kich odcinkach naszego życia. Po
lemiki i dyskusje istnieć będą nadal

. > i uznanych
przez wszystkich. Ale ponad nami

potęgi. Potęga ojczyzny, to nie tyl- I w ramach przyjętych 
przez wszystkich. pv.mu nam.

tow, ale również liczba umwersyte- wzniesie sie majestat tej Rzeczypo-ł
ko liczba armat, samolotów i okrę-

tów, szkół i uczącej się w niej mło
dzieży, ilość wydanych książek, łat
wość w otrzymaniu podręczników

spolitej, która zwaśnionych godzi «1 
wspólnemu dobru wobec grożących 
niebezpieczeństw służyć każę.
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Pierwsze lekcje w szkołach

Kwiaty dla pierwszoklasistów
Uroczyście obchodzono, rozpoczęcie nowego roku szkolnego we 
wszystkich szkołach bydgoskich. Gmachy ich przybranie były 
transparentami 1 portretami dostojników państwowych.

(W»^ 
flMUHBKrW. J*. «i.iL>i iA A.A rfl

pobytu w szkole w nowym roku 
szkolnym 1952-53.

W sali starego' teatru odbyła się 
akademia powitania nowego roku 
szkolnego, urządzona przez szkołę 
przy Placu Rewolucji Padzierniko- 
wej. Wystąpiła w niej orkiestra woj
skowa okręgu bydgoskiego, która 
grała dla dzieci utwory ludowe.

iJDWQ
Mleko w dom

Dla uniknięcia nieporozumień co 
do aktualności niektórych podręcz
ników szkolnych, dyrekcja wojewódz 
kiej ekspozytury Domu Książki w 
Bydgoszczy informuje naszych Czy
telników, że władze szkolne dopu
ściły do użytku w nadchodzącym ro
ku szkolnym również podręczniki 
wydane w 1951 r., a niektóre nawet 
wydane jeszcze wcześniej.

Podręczniki wydane w latach po-

W I Państwawej Szkole Ogólno
kształcącej im. Ludwika Waryńskie
go młodzież z uwagą wysłuchała

i przemówienia radiowego ministra
I oświaty. Potem głos zabrał dyr.
' szkoły mgr. Feliks Kante, który ży
czył młodzieży dobrych stopni w 
nowym roku szkolnym.

Uroczyście powitano wstępującą 
do klas pierwszych młodzież. Pierw- 
szoklaściści otrzymali z rąk przed
stawicieli komitetu rodzicielskiego 
wiązanki kwiatów, słodycze i przy-

... kłopot z głowy '
— mówi najnow- i
sze przysłowie go- \ Niektóre
utożone w związku 00(1(^021111(1
z wprowadzeniem r , ~
„abonamentu" mle I równie® aktualne 
ka. Wielu już ist- | 
nieje „prenumera

torów" i co miesiąc zgłaszają się 
nowi. Tymczasem w mleczarni przy 
PI. Poznańskim oświadczono nam, że 
nie można przyjmować dalszych za
mówień, bo brak butelek, w których 
chłopcy przynoszą mleko.

Powód jest więc dość błahy, ażeby 
odmawiać ludziom korzystania z 
tego udogodnienia, jakim jest dosta
wa mleka w dom. Dlatego też pole- , 
camy sprawę tę pamięci Bydgoskich przednich zastosowane zostaną P*^e" 
Zakładów Mleczarskich i alarmuje- | ważnie do użytku tych klas, k ore 
my huty szklane że potrzeba więcej : w większości przejęły książki po- 
standartowych butelek. Bo: mleko w i chodzące z zeszłorocznej akcji osz- 
dom — kłopot z głowy! (ż-ja) I czędnościowej.

Na sportowe? fali

Historia znad Warty

bory szkolne. W dalszym ciągu śpie
wano pieśni, deklamowano, tańczono.

Podobna uroczystość odbyła się w 
Państw. Liceum Technik Plastycz
nych w Bydgoszczy.

Dyr. Marian Turwid powitał grono 
profesorskie, gości i młodzież.

Młodzież PLTP w okresie waka
cyjnym wzięła udział w wystawie 
szkół artystycznych w Warszawie 
zorganizowanej z okazji Zlotir oraz 
odbywała praktyki wakacyjne w 
PZWS w Bydgoszczy, Fabryce Dy
wanów w Tomaszowie Maz., Zakła
dach Tkackich w Nowym Targu i 
innych miejscowościach.

Delegat szkoły na Zlot Młodych 
Przodowników uczeń Panasewicz po 
dzielił się wrażeniem! z jego prze
biegu ze swymi kolegami. Wspólnym 
zwiedzeniem wystawy grafiki Rem- 
brandta zakończono pierwszy dzień

100 premii
otrzymali pracownicy PKO

Wartość współzawodnictwa pracy 
zrozumieli pracownicy Oddziału PKO 
w Bydgoszczy. Zdobyli oni po raz 
czwarty zwycięski laur współzawod
nictwa, zajmując w II kwartale br. 
pierwsze miejsce w skali ogólnokra
jowej.

Z tej okazji odbyła się w 
PKO uroczysta akademia.
100 premii było wyrazem uznania 
dlą zwycięskiej załogi. Uroczystość 
zakończyły występy artystyczne i za
bawa. (FK)

powtórzyła się w mieście nad Brdą
Tłumacząc jaśniej: Stal Poznań pokona

ła Kolejarza Bydgoszcz na jego własnym 
boisku w identyczny sposób, jak u sie
bie 2:1. Przy tej okazji powiedzmy sobie 
otwarcie: na finiszu II ligi mieliśmy pra
wo oczekiwać od piłkarzy innego pozio
mu. Tymczasem ani dobry stan bo ska 
Stadionu Leśnego Kolejarza Bydgoszcz, 
ani idealne warunki „ atmosfery czng nie 
potrafiiy-zmusić zawodników do wylegi
tymowania się kwalifikacjami, upoważ
niającymi do gry w II lidze. Wzamian 
za to przez 96 minut oba zespoły licyto
wały się w bezładnej kopaninie, rzadko 
spotykanej nawet w k——klasie wojewódz-

Co wpłynęło na to?
Przede wszystkim 

Jakby od niechcenia.
poznaniacy grali

___ __ Po prostu nie za
leżało im na zwycięstwie. Odnosiło się 
czasami wrażenie, że gdyby bezbram- 
kowy wynik pierwszej połowy utrzymał 
się do końca meczu wyjechaliby z Byd 
goszczy całkowicie zadowoleni. Oka
zało się jednak, iż w swoich zamiarach 
byli albo nazbvt skromni, albo też nie 
przewidzieli tak słabej formy u Kole
jarza Bydgoszcz. W rezultacie: dwa 
przypadkowe strzały Krzyżagórskiego 
(65 min.) i Godka («o min.) na skutek... 
niegodnej postawy bramkarza II ligi 
Czerneckiego wystarczyły Stali do zwy
cięstwa. Publiczność natomiast zrażona 
postawą Kolejarza poczęła w konsek
wencji gremiajnie opuszczać stadion, 
nie czekając końcowego gwizdka uważ
nego sędziego Cyprysa z Opola. 
Prawdę mówiąc .— nie dziwiliśmy s+e 

jej. Kolejarz Bydgoszcz zawuódł bow’em

na całej linii. Do słabe! gry bramkarza 
1 napastników zdołano nas przyzwyczaić 
nie od dziś ani wczoraj. Podczas meczu 
ze Stalą Poznań byliśmy dodatkowo 
świadkami rażących błędów taktycznych, 
popełnianych przez 
two. Pytamy: jak 
wakowi powierżyć 
napadu, kiedy jest 
na lewym śkizydle.
dził właśnie w czasie spotkania ze Stalą 
jego błyskotliwy raid na skrzydło, który 
spowodował zdobycie bramki pizez Szwaj 
kowskiego (51 min). Dalej — dlaczego 
wstawiono do ataku pomocnika Wielebę 
za Andrzejewskiego, gdy Nowak Wł. stał 
w tym czasie za... bramką!

Ten splot nieuzasadnionych posunięć 
taktycznych, stosowanie niewygodnego 
dla siebie systemu gry górą, wreszcie 
brak znajomości podstawowych elemen
tów nowoczesnego futbolu, oto źródła po
rażki Kolejarza Bydgoszcz. Porażki, — 
dodajmy — zupełnie niepotrzebnej. Stal 
Poznań była bowiem przeciwnikiem nie
wiele lepszym i pokonanie jej leżało w 
granicach możliwości Kolejarza. Niestety, 
poza dobrze zapowiadającym się obrońcą 
Brandtem trudno kogokolwiek wyróżnić 
w drużynie bydgoskiej. Co najwyżej 
wspomnijmy o Nowackim i Radtkem. że 
grali niezbyt czysto, uciekając me nie
jednokrotnie do fauli.

W przeciętnym zespole Stali najlep
szym do momentu kontuzji 1 zejścia z 
boiska był Opitz. Reszta była tylko cie
niem zahartowanej ongiś w bojach Sta
li. Cieniem, rzucającym ciemne światło 
na obecny poziom piłkarstwa w II lidze.

trenera i klerownic- 
można było St. No- 
funkcję kierownika 

on gożyteczny tylko
Tezę nasza potwłer-'

KOMUNIKATY
NA KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH AMATOR
SKICH i ZAWODOWYCH szkoli Ośrodek Motoro
wy — Toruń ul. Piernikarska 3-7. Zapisy codzien
nie od godz. 8 do 18. Początek kursu od 15 wne- 

i<»s? r Telefon nr 15-51. (7513k

| PRACOWNICY POSZUKIWANI I 

pomorskie Zakłady Garbarskie w Byd£“XrZu ’ RO- 
Garbary 2-8, przyima od zaraz do p^odukji'łI,? 
BOTNIKÓW i KOBIETY oraz zatrudnią SLUSA 
BZY do warsztatu mechanicznego. Zgłoszenia oso
biste do działu personalnego. ________ (____
KIEROWNIKA (KIEROWNICZKI) kuchni 1 FĄLA- 
CZA od zaraz poszukuje Szpital Wojewódzki 
Bydgoszczy, ul. Curle-Sklodowskiel 8. (7386k
FkOBIETY 1 2 MĘZCZYZN do prac n^^Tch 
zaangażują PZZ, ul. Mennica W.______________ (^
MŁODSZEGO KSIĘGOWEGO (KSIĘGOWĄ) z Pr81^ 
tyka 1 BEDNARZA. 1 MŁYNARZA, 2 MĘŻCZYZN 
i 5 KOBIET do prac fizycznych przyjmie BYje®’*8 
Wytwórnia Octu i Musztardy — Bydgoszcz, ul. D u 
ga nt 2.________________ ____ __________________

SPRZEDAŻ J|

BMW 200 — stan dobry, 
sprzedam. Flisacka 2-3.

(7492

KOMPLET <ło wozu gu
mowego oprócz olumowa 
nia 1 drzewa sprzedam. 
Zbożowy Rynek 11. (7487

Ł0ZKO debowe sprzedam 
Chrobrego 2«-l — Małec
ki. (7500

WÓZEK koszykowy w 
bardzo dobrym stanie — 
sprzedam. Bydgoszęz. Al. 
1 Maja 32-4 (wejście — 
podwórze, prawo). (7495

WÓZEK autko — dobrym 
stanie sprzedam. Święto
jańska 15 m. 5.(7497

ROWEREK dziecięcy dwu 
kołowy ..Bałtyk” sprze
dam. Bydgoszcz. Snladee 
kich 25 5. (7526

2 WRZEŚNIA 1952 T.
7.55 wiadomości porań- 

ne 12.04 Dziennik połud
niowy. 12.15 Na swoiska 
nutę, 13.00 Muzyka. 15.00 
Muzyka. 15.30 Audycja dla 
świetlic dziecięcych. 16.00 
Koncert. 17.00 Wiadomo 
ści popołudniowe. 17.45 
Radiowy poradnik leży 
kowy. 19.30 Muzyka i ak
tualności. 20.00 Koncert. 
21.00 Dziennik wieczorny. 
21.30 Koncert. 22.20 Gra 
orkiestra taneczna PR nod 
dyr. Jana CaJ’Tie''? 00 i mat kj vil 50 s 94 cm 
Koncert. 23.50 Ostatnie 17,81 
wiadomości.
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Technikum Piekarskie

dla uczniów
Zgłoszenia Sekrelarint 
ul. Jackowskiego !* 7514 
nimi iiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiimimmi

„RODZINKA^ 
zegna Bydgoszcz

Komedia Jerzego Jurandota „Ro
dzinka", zręcznie skonstruowana na 
kanwie francuskiej komedii „Woźny 
i minister" ma zamiar pożegnać Byd 
goszcz. Nie dlatego, by nie przypa
dła do gustu publiczności. Na powo
dzenie komedia Jurandota nie może 
narzekać. Świadczy o tym wypeł
niona widownia od dnia sierpniowej 
premiery. Plan repertuarowy prze
widuje jednak wystawienie „Rodzin 
ki“ Również i poza Bydgoszczą. I 
dlatego dziś, jutro i w czwartek od
będą się trzy ostatnie przedstawie
nia, w których bierze udział zespół 
artystyczny pod kier, reżysera i wy
konawcy jednej z czołowych ról Mie 
czysława Wielicza. Dekoracje i ko
stiumy projektował A. Muszyński.

świetlicy j Usłyszymy
Przeszło Czerny Stefańską

Jak się dowiadujemy, w ramach 
uroczystości chopinowskich, które

0 SZKOLE
NA POCZĄTKU roku szkolnego 

warto pagawędzić nieco o szkołach 
sprzed... 5000 IM. Inaczej wyglądała 
tam nauka.

Aęgielski archeolog C. L. Woollev. 
prowadząc fzrace wykopaliskowe nad 
rzeką Eufratem, odkrył miasto Ur w 
Chaldei. Wykopaliska te zapozna ja 
nas m. in. z nauką czytania i pisania 
która w szkołach jest pierwszą i naj
ważniejszą z funkcji.

Nauka nie była łatwa. Nie pisano 
wtedy jeszcze na papierze lecz na ta
bliczkach glinianych. Nie znano 36 li
ter łacińskich alfabetu, lecz posługi- 

k linowym, które 
znaków, z któ- 
wielorakie zna-

wano się pismem 
składało się z setek 
rych wiele posiadało 
czenie.

Znalezione „tablice 
nają nas z systemem 
Najpierw pisano długie rządki zna
ków samogłosek, które uczeń musiał 
„wykuć" na pamięć. Potem dopiero 
wykładano znaki w koleiności alfabe
tycznej i „ideogramy". Były to znaki 
zawierające w sobie całe pojęcie, któ
rych używano zamiast całej grupy 
znaków.

Dopiero wtedy zaczynano uczyć 
krótkich zdań, formuł zwyczajowych: 
ważniejszych tytułów’ itp., przecho
dząc stopniowo do gramatyki.

Po opanowaniu czytania i pisania 
uczono rachunków’. Znano już przed 
5.000 lat słowniki! (Nik)

szkolne" zapoz- 
jaklm nauczano.

$4^

TY/ęKNE i pełne uroku dawnej 
1 przeszłości są zabytkowe spichrze 
bydgoskie toteż niejednokrotnie 
uwieczniono je na kliszach i na płót
nach. Nie przedstawiają natomiast 
żadnej wartości historycznej nagie 
kikuty poczerniałego i uschniętego 
już wiele lat temu drzewa, które 
szpeci ul. Grodzką. (Foto IKP)

Goście rumuńscy
przybyli do Bydgoszczy

Wczoraj popołudniu przybyli ćto 
Bydgoszczy goście rumuńscy, Ana 
Talmaceanu — solistka Opery w Bu
kareszcie i Radu Aldulescu — młody 
wiolonczelista.

Artyści przybyli do Polski na za-
odbędą się dnia 7 bm. w Szafami,1 proszenie Komitetu Współpracy s 
znakomita pdłska pianistka, nagro- Zagranicą i występowali juz w War- 
dzona Nagrodą Artystyczną na 1952 szawie i Sopocie, zyskując sobie 
rok Halina Czerny-Stefańska, w dniu uznanie polskiej publiczności. W 
5 bm. wystąpi w Bydgoszczy w Te- I dniu dzisiejszym Rumuni wystąpią 
atrze Ziemi Pomorskiej, a w dniu 6, na wieczorze artystycznym w Byd- 
bm. w Collegium Maximum w To- goszczy, który odbędzie, się w Pom. 
runiu. 'Domu Sztuki, (juk)

(o?GDzrcr r^rgPY?

i

'-Z teatr
ZIEMI POMORSKIEJ 
Wtorek: Rodzinka

(godz. 19.30).
Środa: Rodzinka

(godz. 19.30).

CMJKINA
Pomorzanin: Ostatni

etap (16, 1« i 20) 
polonia: Arinka 17

19.15).
Orzeł: Drużyna (17 i 19)
Wolność: Nauczycielka

wiejska (16. 18 i 20).
Gryf: Bez adresu (17

i 19).
Bałtyk: Kobieta wyru

sza w drogę (17 1 19).
Mir: Syn pułku (10)
Bagatela: Dr Semmel-

Weis (20)
Rozmaitości: Nowy pro-

gram aktualności (od 
godz. 16 do 23).

Fotoplastykon: Norman
dia i Bretania (od god 
dżiny 13 do 21).

JŁ wystawy
Pomorski Dom Sztuki: 

„Grafika Rembrandta" — 
(codziennie godz. 10—13 
1 16—19. w święta sodz 
10—17. w dni pośwlątecz- 
ne nieczynna).

Muzeum: Zbiory stale 
(codziennie godz. 10—16, w 
środę godz. 12—19. w nie 
dzielę godz. 10—14).

© DYŻURY
Dyżur nocny (godz. 22 

—8): Apteka nr 19, Al. 1 
Maja 91 (tel. 23-61) oraz 
Apteka nr 12, ul. Grun
waldzka 37 (tel. 34-31).

©KONCERTY
Pomorski Dom Sztukh 

Dziś gościnny występ A. 
Talmaceanu — solistki 
Opery Bukareszteńskiej i 
R. Aldulescu — wiolon
czelisty rumuńskiego — 
(godz. 20).

(BRAD1O
WTOREK.

2 WRZEŚNIA 1952 r.
16.20 Bydgoski dziennik 

radiowy. 16.35 Ulubione 
utwory, 17.15 Muzyka ta
neczna, 18.50 Audycja dla 
młodzieży Pt. „Będziemy 
uczyli się 1 pracowali le
piej". 19.05 Tańce czeskie 
Bodrzycha Smetany. 19.20 
Audycja z cyklu ..O czym 
mówi wieś" pt. „Z czym 
wyjedziemy nh dożynki".

Bl ;GUBT II
dokumenty: 

ze-

SYPIALNIĘ, kredens, ku
chnię. biurko, łóżka, kre
dens pokojowy, stół o- 
kragły sprzedam. — Byd- ZGUBIONO 
goszcz. Śniadeckich 29-1. leg. PKP nr 126635.

(75181 Zwolenie na broń myśliw 
ska nr NE 1-000788. kartę 
rejestracyjna na motor i 
rower na nazwisko Józef 
Salmanowicz. Człuchów 
Słowackiego 10. (7428k
ZGUBIONO portfel z do 
kumentami: kartę mel
dunkowa. pokwitowanie 
MO. legitymacje związ
kową. legitymacje służ
bowa — pocztowa. Geno
wefa Strzyżewska. Gdy
nia 4. Chylońska l«2a.

(7499

AKORDEON 86 basowy 
z jednym registrem mar
ki „Klingental” sprzedam 
Wiadomość: Dąbrowskie
go 3-1. (7523

MOTOR, prąd zmienny. 
15 konny z rozrusznikiem 
na wozie w bardzo dob
rym stanie sprzedam. — 
Oferty IKP Bydgoszcz 
„5707".
SZAFĘ 4 drzwiowa sprze
dam. Bydgoszcz, Pomor 
ska 62 (stolarnia). (7517
INLET nowy 14—16 sprze
dam. Cieszkowskiego 10 7

(7521

KUPNO ZAMIAN
DOMEK mały z ogrodem i 4 POKOJE 
kupie w 
lub okolicy. ------------ -
Małkowski, Inowrocław.’ 
Targowisko 1. (6267

w Gdańsku-1 Bvdgoszcz.
— centrum.; ——----------
i podobne w| HI

— centrum. HLL

Inowrocławiu | Wrzeszczu — centrum. 
. Zgłoszenia:! zamienię na

Bydgoszczy . .
Zgłoszenia: Bydgoszcz, ul.
świerkowa 2a. m. 5. (7491

POKOJU pustego poszu
kuje małżeństwo bezdzie
tne. Adres wskaże IKP 

(7S38

NAUKA

DOM w mieście lub wio
sce kupie — przy wpła
cie 35.000. — Oferty IKP 
Bydgoszcz ,.7504”. (7504

KORESPONDENCYJNIE 
księgowość, stenografia.

BIBLIOTEKĘ, bufet, ze. 
gar stojący, stoły, łóżka, 
krzesła, obraz, leżanke — 
sprzedam. Al. 1 Maja 135 
w podwórzu (do godz. 11) 

(7533

PŁASZCZ damski czarny 
i białe łóżka żelazne — 
sprzedam. Adres wskaże 
IKP. (7530

ZGUBIONO obrączkę i 2 
pierścionki w drodze z 
teatru do ul. Cieszkow
skiego. Uczciwego zna
lazcę proszę o zwrot za

SHL — stan dobry sprze 
dam. Wiadomość: Al. 1 
Maja 125-6. (7540

FORTEPIAN marki „Hof 
fer" sprzedam. Bydgoszcz 
Sienkiewicza 30 1. (7539

(5707 WÓZEK koszykowy, głe 
boki — autko, snrzedam. 
Czerwonego Krzyża 22. 
m. 2. - (7537

WÓZEK koszykowy głę
boki. kulkowe łożyska — 
dobry sprzedam. Chocim- 
ska 9-3.

--     - -- AJięjSU WU.-U-, 31CUUS1 n..o,
MIESZKANIE 2 pokojo- maszynopisanie, angielski, 
we z kuchnia nad Wisła Informacje Łódź, skrtyn- 
w Brdyujściu zamienię^ka 57.____________ 32:^
na takie same w Bydgo
szczy. Adres wskaże TKP

' Bydgoszcz. (7512

3358
UDZIELAM leketi śpiewa 
solowego metoda włoska 

i. _______________________ oraz gry na fortepianie.
! 2 POKOJE kuchnia ogro- i Bydgoszcz. Chopina 10-2. 

SZAFĘ biblioteczna, dem owocowym, doiazd pierwsze piętrt). — Irena 
rdaosz-1 Wysokińska. (75D9

uczy jeżyka
Dv^n.»A,lai|K|c,SRie«u. francuskie- IKP Bydgoszcz I wiadomość; U1. 24 Sly- 
_ ____ V02 cznia 22-7 (po godz. 16). 
z kuchnia — __ r \

zamienię na! JBT’’’ Oferty IKP: Si ROŻNE 
„7519". (75191 * ........... ........ .. ...........”

~ ------r —,----- PLISOWANIE elektrvcz-
POKÓJ z kuchnia przy ne podnoszenie oczek. - 
należnościami po remon- Firma Wroń?ki _ Byd. 
Cie va ^k’e Sa‘ soszcz. Pomorska 17.me. Wszelkie koszta zwra 
cam. - Oferty IKP Byd-------------------------:----- _
goszcz „7542". (7542 UCZCIWEGO znalazcę

'proszę uprzejmie zwrócić 
za wynagrodzeniem toreb 
ke czerwona nylonowa z 
dowodami, obmrzka i nie- 
jfedzmi. — oozostawiona

I 1 t nizy dwnrcu w Smoka■ e
I ’OKOtU POSZUKUliJ ! niedziele 31 sierpnia Ad

res: Bydgoszcz Slaska 15 
m 4 — Barbara Bama- 
s?ewska. <7515
SAMOTNA. - kulturalna 
renHMkc nrzvime do ro
dzi nv zn pomoc w gosoo- 
riar«łw.e domowvm Ad
res wskaże - TKP Bvd- 
gnszcz. (7534

MASZYNĘ do pisania ku- 
pię. Oferty z cena do IKP < 
Bydgoszcz „7505”. (7505

. , , , , „ . U CIII V W W V 111. MM r- -     —
tylko czipendel - na.1- tramwajem w Bydgosz- Wysokińska, 
chętniej roboty Pfeffei-I . zamien)e na , poko PROFFSOR 
korna kupie. Oferty IKP . kuchnia w Poznaniu PRO*FSOR Bydgoszcz ..7543". (7543 ^Vtv IKP JydXez I •

TAPCZAN skrzynkowy — 
automatyczny. — natych
miast kupię. Oferty IKP 
Bydgoszcz .7536". (7536
|| MIESZKANIA || 

DWUPOKOJOWE miesz
kanie kuchnia poszukuje 
za zwrotem kosztów re
montu. ewentualnie do 
remontu. Telefon 17-27 —

|| POSADY WiiLHł ||

iaz.ee proszę o zwrot za 
nagrodzeniem do portier 
ni Teatru Ziemi Pomor 
sklej.(7562
ZGUBIONO zaświadczę 
nie T rejestracji wojsko
wej wydane — Starogar
dzie, kartę meldunkowa 
ni KMZV 216476. wydana 
w Krakowie. Jerzy Ratu 
siński. (7510
ZGUBIONO książeczkę
Ubezpieczalni 
wystawiona - 
Mazowiecki. ,
zek. wieś Kaletnik 59. po-1 SAMOTNY mężczyzna do 
wiat Brzeziny (3359 lekkich prac domowveh

potrzebny

i STRÓŻA do sadu noszu 
Soolecznei I zuję od . zaraz. Batorego 

- Tomaszów nr 4 m. 4. (7524
Józef Mia ----- . _—---------------- -

(3359 lekkich prac
■cim- । . ■ u, i w ogrodzie
^35'l |l /HAC* POSZbKOJl H ™ ~ °'e

-I KIEROWCA H kat. nrzyi I--------
----- najchetniei. POMOC

„e ’prawo III piętro -'goszcz. Grunwaldzka iw 1 na wyjazd. Oferty IKP waniem
E-III-12225 Cytulscy ' (7520 teł. 37-72. (7532 Bydgoszcz ,7n|l

MASZYNĘ kryta, okrągłą 
czółenkiem - pierwszo , . 4
rzędnym stanie sprzedam. PIANINA, fortepiany' . __ -- - . j.-.A I -.rselo 4a rinhnn _  F

ty IKP

T/vClIlVIil Sianie ; - - ------- •
Papier biały gazet, rot. .y ] Ma^a 95.8a — podwó I sprzedaje Ochon. - Byd-m:e posadę 

.. . _ _____ •’ onc-tn, Grunwaldzka 109 1 na wviazd.

redakcja ! adm.nistracja w Bydgoszczy ' redaguje koleghim
Czerwone.) Armii ?0 Centrala telefoniczna. -.3-41 I 33-42

Oferty 
„7529”.
’ POKOJE 
W i ocławiu 
Bydgoszcz. 
Bydgoszcz

POKÓJ z kuchnia zamie
nię na 2 z kuchnia lub 
podobne. Adres wskaże 
IKP Bydgoszcz. (7541

SAMOTNY na stanowi
sku poszukuje ookoiu —

— plebania Ofer (śródmieściu Oferty IKP 
Bvdgoszcz .7527" Bydgoszcz ..7506". (7306

(75271 - - ..... —---- I PRACOWNIK umVStowv 
samotny, Doszukuje noko-

Placjiu. Oferty TKP Bydtosze* 
(7493 .7502" (730?

domowa z goto- 
potrzebna 

(7511 Wolności 5-8.

WYDAWCA 1 DRUK SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA 
! .PRASA DEMOKRATYCZNA - NOWA EPOKA" WARSZAWA ŚNIADECKICH It 

ODDZ W BYDGOSZCZY CZERW ARMII 18 20 TEŁ 33-41 33-42 DRUKARNIA IS99

OGŁOSZENIA DROBNE po 1.50 z< za *łowu Ogłoszeń! 
milimetr w «ek<cie in.50 zą tekiem i so neK<olog> 3 z 
ts 1 mm Ogłoszeni® V «pe< jainei tulm-rp 3(i i"i t.e, : więj*-, 
■'•-lamp's \ iza *ek*i<rni W niedziel* • *xvięt» so* •iro??



Dwa Ogniwa na czele I ligi 
Kraków i Bytom 
w czołówce piłkarskiej

GRUPA I 
kolejarz warszawa — 
. , UNIA CHORZOW 5:6

w stolicy odbyło się spotkanie o mi
strzostwo I Ligi między Kolejarzem Wa - 
szawa a Unią Chorzów. Mecz zakończył 
się zwycięstwem Kolejarza 5:0 
Bramki dla zwycięzców zdobvij; w -5 m 
Kobylański, 50 min. Szularz, 65 min. Po
piołek, 70 min. Zelenay i 78 min Zel“t”v 
Kolejarze warszawscy mogli uzyskać wy
nik jeszcze wyższy, gdyby wykorzystali 
wiele dogodnych okazji do' zdobycia 01 aniK 1,

U warszawian dobrze zagrały ws?vstk:e 
formacje, z których na szczególne "wy
różnienie zasługuje atak.

W Unii bardzo słabo zagrali olimpij
czyk Alszer i Cieślik, którzy grali bez 
ambicji i raczej statystowali na boisku. 
Wyróżnić należy jedynie obydwu bram
karzy — Szymkowiaka i Wyrobka

W meczu rezerw' zwyciężyła Unia 3:0.
BUDOWLANI GDAŃSK - 

KOLEJARZ POZNAŃ 3:1
We Wrzeszczu Budowlani Gdańsk wo

bec 20.000 widzów pokonali Kolaiarza Po- 
tnań 3:1 (1:1).

Bramki dla zwycięzców zdobyli: Gro
nowski, Kokot II i Goździk, a dla poko
nanych — Anioła.

W pierwszej połowie meczu przewagę 
miała drużyna Kolejarza, ale nie potra-

ILUSTROWANY

KURIER SPORTOWY
II Liga na finiszu
Leaderzy 4 grup umocnili pozycje

l||I|i"i“*iiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiii|iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii|l|||ll||||||||||||l|l|l||||||(ltll||ll|lll|Illllll|lllllll|ll)llllllllll)lll||l|||(|||lm||łH|||||||||||||

Podwójny sukces T. Kocerki 
na XXVIII mistrzostwach wioślarskich Polski
Niespodziewana porażka olimpijczyków 
Lorenca i Tomasa na torze w Łęgnowie
VYvn?’ mnt^?Ziel.ę na ‘.°Me re«atowym w Łęgnowie k. Bydgoszczy odbyły się 
k.n' wioślarskie Polski. Zgromadziły one na starcie 356 zawodni
nniertvn^i W1*zo,y, którzy przepięknej pogodzie obserwowali zacietenoledvnVI „------------------------ pr2ez wioftarzy „yl na ogó, dobry o„6_

konkurencjach mistrzowskich (4 biegi ko-
pojedynki wioślarskie. Poziom wykazany 
łem odbyło się 21 biegów, w tym 12 w 
biet i 8 biegów mężczyzn).

W rozgrywanych w 
niedzielę, ?1 sierpnia 
spotkaniach o mi
strzostwo II li?fi pił
karskiej uzyskano na 
stępujące wyniki: 

GRUPA I
Kolejarz Bydgoszcz 

— Stal Poznań 1:2 
(0:0), OWKS Byd
goszcz — Gwardia 
Szczecin 1:1 (0’0). Ko

lejarz Leszno — Kolejarz Toruń 1:2 (0:1), 
Stal Gdańsk — Gwardia Bydg. 2:0 (1:0). 

st br.
33:13 
26:19 
27:2! 
28:25 
26:23 
23:28

Uf
Goździk

fiła jej należycie __________
bramkę w tym okresie uzyskał Anioła 
w 25 min. gry. Wyrównał w 3C min. 
Gronowski.

Po przerwie gra początkowo była bez
barwna i dopiero w ostatnich 30 min bar 
dziej się ożywiła. W tym czasie więcej 
z gry mieli Budowlani, którzy zdobyli też 
2 bramki w 31 min. pizez Kokota TT i w 
34 min. przez Goździka.

BUDOWLANI CHORZOW — 
OGNIWO KRAKOW 0:0

Po słabej grze obydwu drużyn mecz w 
Chorzowie zakończył się wynikiem bez- 
bramkowym. W Ogniwie wyróżnili się 
Słaboszewski i Gędłek, a u Budowlanych 
— Janduda, Gajdzik i Grzywocz.

gier- ------ - - - 3
3 
3 
3 
3 
3

Gronowski
wykorzystać. Jedyr.ą

1. Ogniwo Kraków
2. Budowlani Gdańsk
3. Budowlani Chorzów
4. Kolejarz Poznań
8. Kolejarz Warszawa
6. Unia Chorzów 

GRUPA

pkt. st. br.
1:0

3 
3
2 
2

C:5 
5:6 
6:4

II 
OGNIWO BYTOM — 

GWARDIA KRAKOW 2:0 
Ogniwo Bytom było zespołem lepszym 

pod każdym względem i odniosło zasłu
żone zwycięstwo. Prowadzenie dla By- 
tomian zdobył w 29 min. przed przerwą 
Kempny, a w 85 min. ostateczny wynik 
ustalił Cehelik. W zespole zwycięzców, 
który nie miał słabych punktów, najle
piej zagrała pomoc. W Gwardii zawiódł 
atak, a przede wszystkim Gracz rażąc po 
wolnością i niezdecydowaniem.

WŁÓKNIARZ LODŹ — 
GÓRNIK RADLIN 2:1 

Niespodziewany sukces odniósł łódzki 
Włókniarz, zwyciężając Górnika Radlin 
2:1 (0:1). Bramki dla Włókniarza zdo
byli Wiernik i Pawlikowski po jednej. dla 
pokonanych honorowy punkt uzyskał 
Dybała. Najlepszą formacją zwycięzców 
była obrona.

OWKS KRAKÓW — 
CWKS WARSZAWA 1:1 

Spotkanie między CWKS Warszawa a 
QWKS Kraków, rozegrane w Krakowie, 
zakończyło się wynikiem remisowym 1:1 
(1:0). Bramkę dla CWKS strzelił z kar
nego — Sąsiadek, a dla OWKS Krajewski. 
Gra stała na przeciętnym poziomie, przy 
czym w obu drużynach zawiodły forma
cje ofensywne. W drużynie warszawskiej 
oprócz Breitera wyróżnić trzeba Korynta 
i Stefani szyna. U miejscowych najlcp- 
gzymi byli Musiał, Drewnicki i bramkarz

,__  U miejscowych najlcp-
Musiał, Drewnicki i bramkarz

Hajduk.
gier pkt. st br.

1. Ogniwo Bytom 3 4 4:2
2. Górnik Radlin 3 3 5:1
3. OWKS Kraków 3 3 3:3
4. Włókniarz Łódź 3 3 3:5
t. Gwardia Kraków 2 2 3:2
6. CWKS Warszawa 2 1 2:5

Warszawa-Pekin 6:2
Na boisku Koleja

rza w Warszawie ro
zegrane zostało mię
dzynarodowe spotka
nie piłkarskie mię
dzy reprezentacją 
Warszawy a drużyną 
Chin Ludowych wy
stępującą jako re
prezentacja Pekinu. 
Mecz zakończył się 
zwycięstwem druży

ny warszawskiej 6:2 (3:1). Bramki dla 
Warszawy zdobyli: Kokot 2, Hodyra, 
Harto!, Szymborski i Jezierski po 1, a 
dla Chińczyków’ środkowy napastnik 
Czun-Die i lewoskrzydłowy Fau-Lin-Cziu.

Jokiel-2 na Olimpiadzie
piąty - na mistrzostwach Polski

W dalszym ciągu odbywających się we 
Wrzeszczu mistrzostw gimnastycznych 
Polski, zakończono konkurencje sześcio- 
boju gimnastycznego kobiet i mężczyzn 
w klasie pierwszej.

W punktacji ogólnej mistrzynią Polski 
lostała Kobalanka (Kolejarz), uzyskując 
56.60 okt., a w konkurencji mężczyzn — 
To mała (CWKS) 55,80 pkt.

W klasie mistrzowskiej w konkuren
cji mężczyzn pierwsze miejsce zdobył 
Sobala (Stal) — 110,75 pkt. przed Gacą 
(Górnik) — 110.60 pkt. i Leśniewskim 
(Stal) — 106,5 pkt. Zdobywca srebrnego 
medalu na olimpiadzie — Jokiel (Stal)

Południe-Północ 28:26 
na torze żużlowym w Rybniku

Na torze żużlowym w Rybniku przy 
udziale najlepszych zawodników z eałej 
Polski odbył się mecz żużlowy pod nazwą 
Polska Południowa — Polska Północna 
zakończony zwycięstwem Południa w sto: 
sunku 28:26.

Największą ilość punktów zdobyła para 
zawodników Spójni: Kopczyński — Ko- 
sierb 12 przed parą Unii Olejniczak — 
Glapiak 11. Najlepszy czas dnia uzyskał 
Olejniczak 1:22,6 min.

Weinberg skoczył 14,07 m
na Spartakiadzie Gwardii

We Wrocławiu zakończyła się Snarta- 
kiada Gwardii, w której brało udział ok. 
1800 zawodników i zawodniczek. W ostat
nim dniu Weinberg (Gw. Bvdg.) uzyskał 
w trójskoku 14.07 m.

W biegu na 3000 rn z przeszkodami nie
spodzianka było zwycięstwo Graja w cza 
sie 9:25,9 min. przed faworytem Kie- 
lasem.

W punktacji ogólnej I Spartakiady 
ZS Gwardia zakończyła sie zwycię
stwem zespołu Wrocławia przed Krako
wem, Warszawą i Bydgoszczą.

W koszykówce mężczyzn zwyciężył 
Kraków przed Łodzią, w siatkówce męż 
czyzn — Wrocław przed Warszawą.

Finałowe spotkanie piłkarskie o Pu
char Zarządu Głównego ZS Gwardia 
zakończyło się po ładnej grze zwycię
stwem drużyny warszawskiej nad zespo 
łem Koszalina 4:1 (0:1).

M strzostwa pływackie Polski 
w sztafetach i skokach do wody

Na basenie CWKS

czyły się pływackie 
mistrzostwa Polski 
w sztafetach i sko
kach do wody.

Z lepszych wvni- 
ków na wyróżnienie 
zasługuje czas 4:16 2, 

— ->* osiągnięty przez ko
biecą sztafetę Ogni
wa na 3X100 m styl 

t. zm., oraz dobry wynik uzyskanv przez 
sztafetę CWKS 10:50 min. na 100 m. st. 
dowolnym mężczyzn.

: 10X100 m. st. klas.: 
2) AZS 14:34,8, 3)----

MĘZCZYZNl: 
CWKS 13:45,1, 
14:39,0.

4X100 m st.
Ogniwo 5:08,5,

10X100 m st.
Ogniwo 11:18,9, S) Stal'11:35,9.

4X100 m st. zmiennym: 1) CWKS 4:54 3,
2) Ogniwo 4:58,0, 3) ----- ■—

KOBIETY: 3X 100 
Ogniwo 4:16,2.

4X100 m st. klas.
2) Włókniarz 6:53,7.

4X200 m st. klas. A: 1) Kolejarz 13-51.3.
4X1011 m st. dowoln.: 1) Ogniwo 5-22.02.
W klasyfikacji zespołowej pierwsze 

miejsce zajęło Ogniwo 404 pkt. przed 
CWKS 341 pkt. 1 Stalą 278 pkt.

W skokach z wieży mistrzem Polski 
został Kłaptocz (CWKS), a Brendler 
(Włókniarz) wicemistrzem.
W konkurencji kobiet mistrzynią Polski 
została Chrząszczówna (AZS).
W skokach z trampoliny niespodzianką 

było zajęcie trzeciego miejsca przez ze
szłorocznego mistrza Brendiera,

Mistrzem Polski na rok 1952 został Rę
kas 96,56 pkt. U kobiet bezkonkurencyi- 
na była Chrząszczówna (AZS) 89,30 pkt.

grzbiet.: 1) Stal 
3) CWKS 5:15,4. 
dow.: 1) CWKS

1) 
Kolejarz

5:08,4. 2)

10:50,0 2)

Stal 4:59,5.
ni st. zmiennym: 1)

B: 1) Ogniwo 6:28 5,

1> lisko 2000 km mieli do pokonania 
kolarze, startujący w Wyścigu Do

okoła Polski. Była to wielka próba hart u 
i woli człowieka (z 83 zawodników wy
ścig ukończyło 50), był to zarazem egza
min sprzętu, w jaki wyposażeni zostali 
zawodnicy. Ale te elementy nie wyczer
pują znaczenia „Tour de Pologne". Te
goroczny Wyścig Kolarski Dookoła Pol
ski był przede wszystkim wielką mani
festacją sportowców na rzecz utrwalenia 
pokoju światowego. I w tej płaszczyźnie 
wyścig spełnił swoją role znakomicie. 
Popularyzując w sposób całkiem wido
czny osiągnięcia sportu, który dopiero w 
okresie Polski Ludowej znalazł pełne wa
runki rozwoju, Wyścig Dookoła Polski 
zacieśnił jeszcze bardziej więzy, łączące 
sportowców miast i wsi wokół zagadnień 
związanych z codzienną walką o pokój 
i przedterminową realizację Planu 6-let- 
niego.

Z punktu widzenia sportowego Wyścig 
Dookoła Polski był generalną próbą przed 
oczekującym naszych kolarzy dorocznym 
Wyścigiem Pokoju: Warszawa — Berlin 
— Praga. Nie przyniosła ona niespodzia
nek. W układzie sił czołówki naszego ko- i 
larstwa nie wiele się zmieniło. W pierw
szej dwudziestce klasyfikacji końcowej 
wyścigu znaleźli się wszyscy najlepsi za
wodnicy. Oczywiście za wyjątkiem tych, 
którzy —- jak np. Wrzesiński. Drążków 
ski czy Liszkiewicz — musieli wycofać 
sic na trasie. W tej sytuacji indywidual
ne zwycięstwo Wójcika było rzeczą prze
sądzoną. CWKS zaś, dysponując najbar
dziej wyrównanym zespołem, zajął pier 
wsze miejsce w klasyfikacji ogólnej.

*
-y zakurzonych szos zejdźmy na wodę. 

Nie tylko dla ochłody. Na torze re-medalu na otimptanzie — jotuet (auu; ..... ....
uplasował się dopiero na 5-tym miejscu.' gatowym w Łęgnowie walczyli bowiem 
uzyskując 103,90 pkt. i w ramach XXVIII wioślarskich ml-
Mistrzostwo Polski w konkurencji ko-|strzostw Polski najlepsi zawodnicy z ca

det zdobyła Świerży (Stal) 76,65 pkt.! lego-kraju. Atrakcyjność mistrzostw no 
irzed Horionek (Stal) 7.5,30 pkt. i Mar-1 większy! start zatłóg olimpijskich. Nic | 
Iniak (Włókniarz) 75,30 pkt. ’wszystkie zdały egzamin. I tak krakow-wszystkie zdały egzamin. I tak krakow-

Mistrzostwa nie obeszły się bez niespo
dzianek.

I tak dwójka ze sternikiem i olimpij
czycy Lorenc — Tomas (ster. Michalski) 
uległa zdecydowanie dwójce wrocław
skiej Jagodziński — E. Szwarcer.

Najciekawszy pojedynek rozegrano w 
biegu dwójek bez sternika. Zwyciężyła 
na ostatnich metrach załoga bydgoskiej

Dwójki podwójne II kl. — 1) Budowlani 
Toruń 6:39; 2) AZS Toruń 6:50. Czwórki 
II kl. — 1) Spójnia Grudziądz 5 21; 2) 
Budowlani Poznań 6:34. Jedynki I! kl. — 
1) Augustyniak (Ogniwo Poznań) 6 40; 
2) Gburek (Gwardia W-wa) 7:03 8. Ósem
ki III kl. — 1) OWKS Bydgoszcz 5:42,4;
2) Kol. Bydgoszcz 5:42,5., Czwórki wagi 
lekkiej II kl. — 1) Spójnia Barcin — 
Chełmża 6:23; 2) Spójnia Grudziądz 6:32.

KOBIETY: czwórki II kl. — AZS Po
znań 4:10: 2) Kol. Bydg. 4:19. Jedynki 
II kl. — 1) Goławska (Ogniwo Warsza 
wa) 4:43,1.

1. OWKS Bydgoszcz
2. Gwardia Bydgoszcz
3. Kolejarz) Toruń
4. Stal Poznań
5. Kolejarz Leszno
6. Kolejarz Bydgoszcz
7. Stal Gdańsk
8. Gwardia
9. Gwardia

10. Kolejarz

Szczecin 
Słupsk 
Gdańsk

GRUPA
Widzew -

gier 
13 
15 
15 
15 
14 
15 
15 
15 
13

pkt. 
21
20
17
17
15
14
13
12
11

23:24
25:29
20:39

u
Spójni; Toma-

Javorsky i Holeckova 
mistrzami Polski w tenisie

T. Kocerka
OWKS Bydgoszcz. W jedyn-Stali przed OWKS Bydgoszcz. W jedyn

kach triumfował zdobywca brązowego 
medalu na ostatniej Olimpiadzie, zasłu
żony mistrz sportu — T. Kocerka.

W ósemkach mężczyzn zanosiło sie na 
niespodziankę, bowiem do półmetka pro
wadziło Ogniwo Kalisz przed Budowlany
mi z Warszawy. Na ostatnich 200 metrach 
warszawianie zwiększyli tempo i pierwsi 
minęli celownik.

WYNIKI TECHNICZNE BIEGÓW 
MISTRZOWSKICH

KOBIETY: Jedynki — 1) Jezierska 
(Ogniwo Warszawa) — 3:45,0, 2) Blasrh- 
czekowitz (AZS Kraków) 3:55 min.

Ósemki — 1) Kolejarz Bydgoszcz (wal
kowerem) — 3:30 min. Dwójki podwój- 
ne — 1) AZS Wrocław (Starkiewicz — 
Adach) 4:05,6: 2) Kolejarz Gdańsk — 5:01. 
Czwórki ze sternikiem — 1) Unia Krusz
wica — 3:34,0; 2) Budowlani Toruń — 
3:39,0.

MĘZCZYZNl: Czwórki ze stern. — 1) I 
AZS Wrocław — 5:41,0; 2) AZS Kraków 
— 5:48,0. Dwójki bez sternika — 1) Stal 
Bydgoszcz (Świątkowski -- Kocerka H) 
— 6:19,0: 2) OWKS Bydgoszcz — 6:19.1. 
Czwórki wagi lekkiej 
Toruń — 6:12,5; “ 
6:18,0.

Jedynki — 1) 
szawa) — , , __ _____ w___
Kraków) 6:39.0.

Dwójki ze sternikiem — 1) AZS Wroc
ław — 6:49,0: 2) AZS Kraków — 6:55 2. 
Czwórki bez sternika — 1) kombinowana 
załoga AZS Wrocław — Stal Bydgoszcz 
— 5:58.5; 2) Ogniwo Warszawa — 6:16,o. 
Dwójki podwójne — 1) kombinowana osa 
da AZS Warszawa — Stal Bydgoszcz <T , 
Kocerka — H. Kocerka) — 6:10.0: 2) AZS 
Toruń — 6:43,0. Ósemki — 1) Budowlani 
Warszawa — 5:31,0 min.; 2) Ogniwo Kalisz 
— 5:34,0 min.

W pozostałych biegach zwyciężyli:
Czwórki III kl. — 1) Kol. Tczew 6:20, 

2) Spójnia Grudziądz 6:28,8. ósemki: II kl. 
— 1) Spójnia Barcin 5:32; 2) Kolejarz 
Bydgoszcz 5:36; 3) Kol. Gdańsk 5:42.

W ub. niedzielę za 
kończyły się w So
pocie XIV między
narodowe mistrzo
stwa Polski w te
nisie.

Mistrzynią Polski 
w grze pojedynczej 
została Holeckova 
(CSR), która zwy
ciężyła Jędrzejowską 
6:4, 6:0.

Jędrzejowska grała 
szym secie i prowadziła, nawet 3?0 
drugim secię Polka wypadła słabo, zatra
ciła pewność i nie dochodziła do trud
niejszych piłek.

Miłą niespodziankę sprawiła w grze 
mieszanej juniorów para polska Rycz- 
kówna — Wilczek, zwyciężając po do
brej grze parę czechosłowacką Dvorac- 
kovą — Debes 7:5, 7:5.
Mistrzostwo Polski w grze podwójnej 

juniorów zdobyła para czechosłowaćko- 
jjolska Dobos — Orlikowski, zwyciężając 
parę rumuńską Crista — Bai 6:4,‘ 4:6, 6-2.

W godzinach popołudniowych odbył 
się finał gry pojedynczej mężczyzn 
i finał gry mieszanej seniorów. Mistrzo 
stwo Polski w grze pojedynczej senio
rów zdobył Czechosłowak Javorsky, 
zwyciężając swego rodaka Krejcika w 
czterech setach 5:7, 6:0, 6:3, 6:3. Bvło 
to najładniejsze spotkanie, jakie roze
grano w czasie mistrzostw.
W grze mieszanej seniorów mistrzostwo 

Polski zdobyła również para czechosło
wacka Heleckova — Javorsky, wygrywa- 

Jędrzejowska—

dobrze w pierw- 
‘ 1 W

ląc łatwo z parą polską 
Piątek 6:1, 6:4.

Na zakończenie turnieju 
czyste rozdanie nagród.

odbyło się uro

2)
1) Budowlani 

OWKS Bydgoszcz —

6:33,4;
T.
2)

Kocerka (AZS War- 
Dezco C*aba (AZS

niedzieli sportowej
ska dwójka ze sternikiem musiała uznać 
wyższość... połowy czwórki wrocławskiej. 
Poza tym zerwano wreszcie z zakorze
nionym przesądem, który nie pozwalał 
na kombinowanie osad..Wbrew tej zasa
dzie dwa tytuły mistrzowskie przypadły 
w udziale załogom kombinowanym, skła
dającym się z różnych klubów. I cho
ciaż w dwójkach podwójnych jechali z 
metryki... bracia Kocerkowie. sukces ich 
podzieliły między siebie AZS Warszawa 
i Stal Bydgoszcz.

Największym sukcesem była jednak 
poprawa poziomu, widoczna zwłaszcza u 
załóg młodszych. Na nich za kilka lat 
oprzemy całe nadzieje w umocnieniu po
zycji wioślarstwa polskiego na arenie 
międzynarodowej.

ajintensywniej tętniło w ostatnich 
111 dniach życie sportowe na Wybrze

żu. Odbywały sie tu równocześnie mi
strzostwa Polski w trzech dyscyplinach 
sportu: tenisie, łucznictwie i gimnastyce. 
Na kortach w Sopocie przez 12 dni 85 
zawodników biegało w kręgu białej pi
łeczki. Najlepszymi kwalifikacjami wy
kazali się Czesi. Na 8 tytułów zawiozą do 
Pragi aż 6. Międzynarodowym mistrzem 
tenisowym Polski został niedawny ju
nior Javorsky, a partnerka jego Holec
kova uporała się w finale z Jędrzejow
ską. Przyszłość naszego lenisu pokłada
my w juniorkach. Łuckiewicz, Sawasz
kiewicz, Wilczek, Ryczkówna — to nie
wątpliwe talenty. Odpowiednio oszlifo
wane mogą stać się w przyszłości pod
waliną lenisu w nowoczesnym wydaniu.

*
W mistrzostwach łuczniczych triumfo- 

wała kilkakrotna mistrzyni świata 
Kurkowska-Spychajowa, natomiast gim 
nastycy zanotowali poważną niespodzian-

Włókniarz ,____
szów 2:2 (2:1), Włókniarz Radom — Stal 
Starachowice 2:2 (1:1), Spójnia Warszawa 
— Włókniarz Chodaków 4:2 (2:0), Gwardia 
Białystok — Lotnik Warszawa 1:0.

pkt. 
21 
19 
18 
14 
14 
13 
12 
11

gier 
13 
15 
13 
14 
15 
12 
14 
14 
13 
15 1

st. br. 
44:13 
2S!?3 
34:17 
17:20 
23:40 
23:21 
19:28 
20:22 
19:28 
19:34

1. Gwardia Warszawa
2. Spójnia Warszawa
3. Lotnik Warszawa
4. Włókniarz Widzew’
5. Włókniarz Radom
6. Kolejarz Olsztyn
7. Gwardia Białystok
8. Stał Starachowice
9. Spójnia Tom. Maz.

10. Włókniarz Chodaków
GRUPA III

Budowlani Opole — Stal Sosnowiec 7’1 
(3:0), Górnik Knurów — Stal Wrocław 4 0 
(1:0), Górnik Bytom — Górnik Wałbrzych 
2:0 (1:0), Górnik Radzionków — Stal Ll- 
piny 2:0 (1:0), Stal Zielona Góra — Gór
nik Zabrze 1:1 (0:1).

1. Budowlani Opole
2. Górnik Wałbrzych
3. Górnik Radzionków
4. Górnik Bytom
5. Stal Sosnowiec
6. Górnik Knurów
7. Górnik Zabrze
8. Stal Lipiny
9. Stal Wrocław

10. Stal Zielona Góra
GRUPA

gier 
15 
15 
15 
15 
14 
15 
15 
15 
15
14

pkt.

18
17
17
15
14
10

st. br. 
46:13 
36:22 
36:21

24:26 
25:19 
22:15 
11:29 
20:45
10:48

IV
Ogniwo Częstochowa — Ogniwo Tarnów 

0:2 (0:1), Włókniarz Krosno — Budowlani 
Przemyśl 1:0 (0:0), Włókniarz Kraków — 
OWKS Lublin 1:0 (1:0), Gwardia Kielce — 
Stal Nowa Huta 3:1 (0:0), Gwardia 
— Włókniarz Chełmek 3:1 (1:0).

gier 
15 
14 
15 
15 
14 
15 
15 
15 
13 
II

2.
3.
4.

Włókniarz Kraków 
Ogniwo Tarnów 
Gwardia Kielce 
Gwardia Lublin 

5. Włókniarz Krosno
fi. Włókniarz Chełmek 
7. Budowlani Przemyśl 
8. Stal Nowa Huta 
9. OWKS Lublin

10. Ogniwo Częstochowa

pkt. 
25
18
18
16
15
14

, 13
11

Lublin

st. br.

17:11 
24:23 
19:24 
25:18 
22:30 
14:21 
19:34 
16:18 
17:29

Wójcik i CWKS I
zwyciężają w IX Wyścigu dookoła Polski

IX Kolarski Wyścig Dookoła Polski na 
trasie 1980 km (11 etapów) wygrał Wój
cik (CWKS) przed Kapiakiem (CWKS) 
i Ulikiem (Gwardia).

Drużynowo pierwsze miejsce zalał ze- --------- - ----------- t . Włóknia.spół CWKS I przed Gwardią 
rzem.

Ostatni 
’>lina do 
160 km) 
:awy. Przez 100 km 
.olarze jadą dużą 
wartą grupą. Dopie- 
o przed Garwolinem 
empo wzrasta, two- 
zą się mniejsze gru- 
»y. Do Warszawy 
est jeszcze 40 km, 
.iedy z czołówki 
cieką ją Wójcik, 
zyż, Sałyga, Ulik 
Klabiński. Pogoń 

est jednak natych
miastowa i wkrótce

Wacław WóiriJc około 20-osobowa czo waccaw wójcik, łówka iedzie znowu 
razem.

Kolarze wjeżdżają na ulice Warszawy. 
Tłumy mieszkańców miasta serdecznie 
witają jadących. Przed Stadionem Woj
ska Polskiego na czoło wysuwają się 
Wójcik i Wilczewski. Dwójka ta zdoby
wa sobie kilkadziesiąt metrów przewagi

etap z Lu- 
Warszawy 

był niecie-

----- 1--
kę. Zdobywca srebrnego medalu olimpij
skiego Jokiel zajął dopiero piąte miej
sce.

Zapamiętajmy jeszcze rekord Polski 
Potrzebowskiego na dystansie 1000 m, 
masowy start zawodników (około 1800) 
podczas Spartakiady ZS Gwardia, zwy
cięstwo pływaków Ogniwa w mistrzo- 
stjfcach Polski w sztafetach i skokach do 
Wdy, by tym razem skierować nasz 
obiektyw niedzielny na boiska pilkar-, 
skie.

Walczono na nich z dużą zaciętością. 
Na czele obu grup I ligi kroczą 2 dru
żyny Ogniwa: krakowskiego i bytom
skiego. Paradoksalnie wygląda bilans 
drużyny krakowskiej. W trzech spotka
niach strzeliła ona jedna bramkę, pozo
stałe zaś mecze zakończyły się bezbram- 
kowo. Nikt również nie liczył się z po
rażką Unii Chorzów. Spadek formy olim
pijczyków Cieślika i Alszera zemścił się 
sromotnie.

II liga pokonała jeszcze jedną prze
szkodę w postaci nowej serii spotkań 
mistrzowskich. Nie wprowadziły one 
większych zmian w tabeli. Czterej do
tychczasowi leaderzy mocno tkwią na 
dotychczasowych pozycjach i nie myślą 
z nich rezygnować. Doskonale zapowiada 
się zespól Budowlanych z Opola, w ub. 
niedziele złamał on Stal Sosnowiec w 
stosunku 7:1. Wszystko wskazuje na to, 
iż Budowlani budują już bramę wjazdo
wą do... I ligi.

nad grupą czołową i wśród entuzjastycz
nych oklasków publiczności wpada na 
stadion. Na finiszu Wójcik wygrywB 
ostatni etap wyścigu wczasie 4:11:02 godz. 
o 5 sekund przed Wilczewskim.

WYNIKI:
IX etapu indywidualnie: 1) Wójcik 

(CWKS I) 4:11:02, 2) Wilczewski (Unia) 
4:11:07, 3) Klabiński (Gwardia) 4:11:18, 4) 
Królak (CWKS I) 4:11:18, 5) Wandor (in
dywidualnie) 4:11:19, 6) Sałyga (Gwardia) 
4:11:21, 7) Wallszewski (CWKS I) 4:11:21, 
8) Nowoczek (Unia) 4:11:21, 9) Hadasik 
4C1U24S n> 4:11:211 10) UUk (Gwardia)

IX etapu drużynowo: 1) CWKS 12:33,41, 
2) Unia 12:33:58, 3) Gwardia 12:34:03 4) 
Włókniarz 12:42:33, 5) Górnik 12:44:25.

Klasyfikacja indywidualna wyścigu! 
1) Wójcik (CWKS I) 54:55:58, 2) Kapiak 
(CWKS I) 55:11:41, 3) Ulik (Gwardia) 
55:19:39, 4) Hadasik (CWKS II) 55:20:02, 
5) Klabiński (Gwardia) 55:26:06, 6) 
Chwiendacz (Górnik) 55:34:16, 7) Więc
kowski (CWKS) 55:36:00 . 8) Wygląda 
(Unia) 55:47:59, 9) Gabrych (Włókniarz) 
55:43:48, 10) Zdunek (Włókniarz) 55:49:42 
11) Czyż (Kolejarz) 55:49:39, 12) Salysa 
(Gwardia) 55:55:45, 13) Świerszcz (Włók
niarz) 56:01:37, 14) Jankowski (Stal) 
56:03:21, 15) Wilczewski (Unia) 56'11:35. 
16) Królak (CWKS) 56:17:24, 17) Wali- 
szewski (CWKS) 56:20:50, 18) Nowoczek 
(Unia) 56:29:44, 19) Kus (Górnik) 56:44:19. 
20) Wandor (Indyw.) 56:44:57.
Klasyfikacja drużynowa Wyścigu: ’.) 

CWKS I 165:00:22, 2) Gwardia 165-54:44, 
3) Włókniarz 167:24:55, 4) Unia 168:19:482, 
5) Górnik 163:58:08. 6) Kolejarz 169:53-22. 
7) CWKS II 170:57:35. 8) Spójnia 171:47:28, 
9) Ogniwo 174:29:57, 10) Budowlani 176:10:15 
11) Stal 177:29:46.

Hokeiści Stal Poznań bilą 
reprezentację juniorów Polski

Pod hasłem ,,Hokeiści — młodzieży 
szkolnej" rozegrany został w Poznaniu 
mecz hokeja na trawie między reprezen
tacją juniorów Polski 1 poznańską Stalą 
Spotkanie zakończyło się po żywej grze 
wysokim zwycięstwem drużyny mistrza 
Wielkopolski Stali 7:0 (2:0).

*
| wreszcie na zakończenie — olimpiada 
■ szachowa. Przyniosła ona duży suk
ces szachistom ZSRR, którzy zdobyli 
pierwsze miejsce. Polacy w doborowe! 
stawce zajęli 12 lokatę, co uznać należy 
za rezultat dla nas korzystny. Obecnie 
czas wyciągnąć z faktu tego odpowied- 
nie wnioski. Tylko bowiem szeroka po
pularyzacja i umasowienie szachów mo
że być podstawą przyszłych sukcesów.

Przybył - najlepszy
kolarz - pocztowiec

Na 40 km trasie 
prowadzącej Wybrze 
żem Kościuszkow
skim przez Most Po
niatowskiego do Ani- 
na i Zagórza odbył 
się w ub. niedzielę w 
Warszawie centralny 
wyścig kolarzy - po
cztowców, w którym 
udział wzięło 85 za-

. . wodników, wytypo
wanych drogą eliminacji powiatowych 
i wojewódzkich. J

Na metę na Stadion Wojska Polskiego 
przyjechał jako pierwszy Przybył (Po» 
znan) — 1:06:06, przed Kamińśkim (Ol» 

~ 1:06:08 1 Nykazią (Kraków)) -• 1.0o:09.


